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września iiero si^lga dredów.
Kto w, przygnać się będzie dzisiaj Marsowi.

KOLEBKA SŁAWY SZEKSPIRA,

Obecnie odrestaurowano f przywrócony do p'erwntniego wyglądu dom W ag- 
staffa w  Londynie (Southwiark), w iktórytu sw ego czasu mieszkała trupa 

aiktorska W illiama Szekspira.

■

Nad Bałtyk!
MIANO RADZIĆ -  BFZ NAS. — UDAREMNIENIE SZKODLIWYCH 
MACHINACJI. — DCTYCHC7 ASOWI; ZANIEDBANIA 1 SZKODY. — 
LITEWSKIE ZAKUSY ANTYPOLSKIE. POTRZEBA AKTYWNEJ 
POLITYKI. — WZAJEMNOŚĆ INTERESÓW. -1 ULAN UTWORZENIA 
LIGI PÓŁNOCNEJ I ROLA W' MEJ POLSKI. — CZESKIE JUDZENIA.

Lwów, 21. sierpnia. | państw  bałtyckich — bez udziału 
(C). W  d n u  2.3. Inn. miała zebrać Polski. W szystko było .już do niej 

się w Hclsiogforsi-s konferencja I przygogŁyane, Kicz obecnemu na*

szemu ministrowi1 spraw zagr. p. 
Skrzyńskiemu udało się w ostatniej 
niemal chwili udaremnić dojście tej 
konferencji do skutku. Jak donoszą 
mianowicie z W arszawy, rzyiy fin
landzki, łotewski i estoński, na 
wniosek fmBBstra Skrzyńskiego, zgo
dziły się na odroczenie zapowiedzią, 
nej już konferencji do października, 
tak, żeby Polska, mająca obecnie- 
przed -obą rozprawy w Lidze Naro
dów, nogła wziąć udział w tej kon
ferencji. Upadły w ten sposób kom- 
lin ia le  Litwy Kowieńskiej i sekun* 
•dujących jej w  walce z Polską opie
kunów nlenr ickich i rosyjskich, 
które miały na celu wywołanie w 
Europie i tvśród jej przedstawicieli 
w Lidze Narodów' wrażenia, że Pol
ska jest na Wschodzie zupełnie izo
lowana. K oitrakcW  zaaranżowana 
w sam ą jeszcze porę przez ministra 
Skrzyńskiego, skreeda łeb tym kom
binacjom i machinacjom, a jedno
cześnie nadała odraza nowy kieru
nek naszej polityce w' stosunku do 
państw bałtyckich. I3o niestety, po- 
ityka nasza w tym kierunku uległa 
w ostatnich czasach zaniedbaniu- 
które wiele ujemnych dla nas po
ciągnęło z i sobą skutków.

Od chwili, gdy p. Seyda zapom
inał pojechać na konferencję do Ry
gi i póprostu zbagatelizował ją, po
nosiłyśmy same klęski na terenie 
państw bałtyckich. Specjalnie kon
ferencja, odbyta w zeszłym roku w 
Kownie bez zaproszenia na nią Pol
ski. była w yraźnym ' dowodem, że 
działmące w ukryciu, a wrogie nam 
czynniki pracują z całej siły nad u- 
tworzeniem Ido ku państw  bałty
ckich, nietylko z pominięciem Pol
ski, ale i z ostrzeni wyraźnie prze
ciwko niej zwróconein

Na rozluźnięntu stosunków mię
dzy państwami baltyckiemi a Polską 
zaczęła robić interesy naturalnie Li
twa. wyzyskując ten stan rzeczy dla 
w łasnych celów, tj. dla pozyskania 
sobie sojuszników przeciwko Polsce. 
Niedawny zjazd litewsko-łotewski 
z jego niefortunną uchwałą, w yraża
jącą konieczność odebrania Polakom 
..zagrabionego pizcmoeą Wilna" — 
to jeden z epizodów systematycznej 
agitacji antypolskiej, uprawianej 
przez rząd litewski na terenie 
państw bałtyckich. Niedoszła obe
cnie do skutku konferencja w Hel- 
sii/gforsie była również rezultatem

1 ich zabiegów, które jednak Nr sam 
| czas zostały przez nas spal ahżo- 
» wane.

N ależy teraz słusznie oczeki
wać, że praca naiszej dyplomacji nie 
ustanie w dążeniu do nawiązania 
nie tylko jak najserdeczniejszych, 
ale również trwałych i na silnej 
podstawie opartych stosunków mię
dzy Polską a państwami bałtyckie- 
nu. Niedawna gościna w Polsce 
szefów' w ydziałów prasowych mi
nisterstw  spraw  zagr. Estonji, Fim- 
‘k jjffi { Łorwy, których podej-mowu- 
Lśmy także w e Lwowie, jak nie
mniej serdeczne słowa, w ypowie
dziane przez  -nowo,akredytowanego 
posła Estonji w  Polsce na uroczy
ste; audiencji w pałacu Belweder" 
skini, są zapowiedzią, że nawiąza
nie ścisłych stosunków między 
Polską :i państwami bałtyckiemi 
Iz wyjątkiem na razie Litwy) ma 
wszelkie widoki i szanse powodze
nia.

Pow iedzieć naw et można, iż,e o- 
bie strony potrzebują siebie wzaje
mnie, potrzebują zarówno ze wzglę
dów politycznych, jak gospoidarczo- 
handlowych i kulturalnych. P o trze
bę takiego zjednoczenia odczuwają 
i W/d a ją zresztą także sfery  .'polity
czne i handlowe Europy Zachodniej. 
W ykazał to niedawno w tygodniku 
londyńskim ,.Fortnightbv R eview ‘’ 
znawca spraw  bałtyckich M achray. 
Z w yw odów  jego wynika, że Anglji, 
ze -względu na jej wielowiekowy 
handel z państwami bałtyckiemu o- 
raz  jako nowa droga do rozszerzę 
nia w p ływ ów . na Wschodzie, było 
by na rękę utworzenie rodzaju Li- 
gi Północnej. Chodziłoby o utwo
rzenie Ligi, obejmującej w szystkie 
państwa południ-owo-bałtyckiej, po
cząwszy'- od Finlandii, skończywszy 
na Polsce, gdyż taka kombinacją, 
przedstawiająca przeszło 4S-miko 
nową grupę, byłaby przystępną do 
zawiei ania międzynarodowych u- 
kładów handlowy-cli. B yłaby to jed
nak -również i potężna kombinacja 
polityczna, która mogłaby z łatwo
ścią oprzeć się atakom z zew nątrz. 
Koncepcję tego loidizaju — w yw o
dzi dalej autor angielski — udareni- 
rL ią: z jednej strony antagonizm 
Lilwy w stosunku do Polski, z d,u- 
ffiei pewien jakby indyferentyzm  
Finlandii.

Takie są w tym iwzględzie plany

i
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Wszechniemcy aedą glosowali pirzeciw planowi Duesa.

3 'widoki Anglii. Świadczą one, że 
faicjatywa w kierunku stworzenia 
Ligi tego rodzaju znalazłaby popar

zcie m ocarstw zachodnich. Nastręcza 
się więc w  tym kierunku wdzięczne 
pole do działania, a wszystko prze
m awia za tem, że Polska mogłaby { 
powinna na tem polu odegrać role 
bardzo w ażną i skuteczną. Zapo
wiedź więc aktywnej iz naszej stro
ny  polityki w  stosunku do państw 
bałtyckich .powitać naiieży z calem 
pznaniem. Nadan!e silnych podstaw 
naszemu stosunkowi do Estonii, Ło
tw y j Finlandii nietylko musiałaby 
zmienić stosunek Litwy do nas, ale 
m iałaby daleko idące konsekwencje 
wielkiego znaczenia inięd/yharodo- 
Wego. A że istotnie Polska wiele w 
tym  względzie tzctóałać może, w y
wnioskować m ożna choćby z  obaw, 
jakie żyw ią naisi... .pobratymcy Cze- 
SS, żeby Broń Boże! nie doszło do 
ściślejszej w spółpracy między Pol
ską a państwami badtyckiierni! O r
gan p. Benesza „Prager P resse" 
wprost namawia państwa bałtyckie 
do pommiecia Polsk.! To daje w ie
le do myślenia — i bardzo, bardzo 
podejrzane- Ale my się rem nie z ra 
ż a j m y ' .

NA NARADĘ W SPALĘ.
(Teleforiftm od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 21. sierpnia. (Z) 
O godzinie 1.30 po poł. wyjechali 
do Spały w szyscy  ministrowie na
posiedzenie kom itetu politycznego 
R ady Ministrów.

M inistrowie powrócą jiutro rano 
do W anszawy. Także min. rolnic
twa Janicki p rzerw ał urlop i udał 
się do Spały.

— s-0----- -
O D O B R A  Ż \ WIECKIE.

iTeieio.iein^od naszego korespondenta)
W arszawa, 21 sierpnia.. (Z.) 

W przygotowaniu znajduję się pro
jekt rozporządzenia Prezydenta, któ- 
k  ureguluje ostatecznie spraw ę 

własności dóbr żywieckich. Na za
sadzie udzielonych pełnomocnictw 
projekt prawdopodobnie w połowie 
września przedłożony będzie Radzie 
Ministrów. W  związku z tą  sprawą 
bawi w W arszawie Karol Albrecht 
Habsburg, syn byłego arcyksięcia 

Karola Sterana, spadkobierca dóbr 
żywieckich.

- r - o —
POMOC DLA ROLNIKÓW.

(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszawa, 21 sierpnia. (Z.) 

W  Min., skarbu odbyła się konfe
rencja w  sprawie pomocy kredyto
wej dla okolic dotkniętych klęską 
nieurodzaju z uwzględrwencfem po
w iatów  w  Małopolsce, gdzie klęska 
ta najsilniej się ujawnia. Zdecydo
wano przeznaczyć na ten cel 2 milj. 
złotych, których podział odbędzie 
się za pośrednictwem Polskiego Ban 
ku Rolnego w sposób uzgodniony 
pomiędzy dyrekcją tego Banku a 
Min. rolnictwa.

REJESTRACJA CUDZOZIEMCÓW.
Warszawa, 21 sierpnia. (Z ) 

Ministerstwo spraw we .vn. poleciło 
starostom  przedłożyć do dnia 1. 
■września b. r. rejestrację cudzoziem 
ców i osób, nie posiadających oby
w atelstw a polskiego.

6088 P o d z i ę k o  w ą r i p f .
Wszystkim tym, którzy raczyli wziąść 
Udział w pogrzebie mego ojca ś. p. 
Józefa Chaszczynskiego i złożyli mi 
wyrazy współczucia, składam: „Bl-g 
apłać“. Zofia Chaszczyhska.

ROZWIĄZANIE PARI a MENTU 
NIEMIECKIEGO?

Wiedeń, 21. sierpnia- (Tel. G. P). 
,,N. Fr. P resse donosi z 3erlina, że 
parlament Rzeszy zostanie prawdo
podobnie rozwiązany, ponieważ 
Ws7echniemcy bęuą głosowali prze
ciw planowi Davesa. Ta właśnie o- 
koliczność skłania rzad do zaapelo
wania do wyborców.

Berlin, 21. sierpnia. (Tel. G. P.). 
W skutek uchwały konwentu senio
rów, parlament Rzeszy zbierze się 
w pjątek o godz. 3. popołudniu na 
posiedzenie plenarne, na którem mi
nistrowie Stresęm ann i Luther mają 
złcizye oświadczenia co do konte- 
rencji londyńskiej,

NIFCIf ZADECYDUJE PLEBI
SCYT.

Berlin, 21. sierpnia. (Tel. G. ]?.). 
O naradach konwentu senjorów, 
„Voss. Zeitung'1 donosi, że była tam 
również mowa o , stanowisku po
szczególnych stronnictw do uchwał 
konferencji londyńskiej. Niemiecki 
narodowiec Brulm skorzystał ze 
sposobności i ośw iadczył że jego 
frakcja glosować będzie przeciw 
planowi Davesa. Z innych objawów 
można wnioskować, że zdecydow a
ni przeciwnicy planu D ayesa w t-  
ziną górę w łonie frakcji niem. na
cjonalistów. Decyzja frakcji niemie
ckich Tiacjonabstów ma zapaść dziś 
popołudniu. Równocześnie mówią o 
wysuwaniu przez niektóre stronni
ctw a propozycji przeprowadzenia 
plebiscytu.

O KREDYT S00 M1LJONÓW 
MAREK ZŁOTYCH.

Benin, 21. sierpnia. (Tel. G. P ). 
Do parlamentu Rzeszy wpłynęi.y 
projekty ustawowe, wynikające z u- 
chwał londyńskich. Projekty te do
tyczą zgody na londyński protokół 
końcowy z dnia ló. sierpnia, upo
ważnienia ministra skarbu do w y
szukania kredytu bankowego w 
kwocie SOu iniljouów marek, oraz 
upoważnienia rządu Rzeszy do w y
dania odpowiednich zarządzeń w 
sprawie obligacji kolejowych.

Jeszcze jedni M e r e n c ja .
Berlin, 21. sierpnia. (Tel. G. P.). 

„Europę Presse1' donosi z Londynu, 
że Kanclerz Marx w czasila konferen
cji z Herrioiem w yraził życzeme, 
aby w  Paryżu odbyła si* konferen
cja przedstawicieli państw okupa
cyjnych z przedstawicielami Nie
miec celem znalezienia modus vi- 
vendi pomiędzy temi państwami. — 
Niemcy wysuwają olau mianowania 
komisarza niemieckiego, który b y ł

by oddany ao pomocy komisarzowi 
r«d reńskiemu.

( I t a j  ministra a ijie ls is ld .
Londyn, 21. sierpnia. (Tel. G. P ) .  

W  wywtiladzie z przedstawicielem

Paryż, 21. sierpaą. (Tel. G. P-). 
W  wywiadzie z przedstawicielem 
jednego z piism b. prezydent Mille- 
rand oświadczył, że głównym celem 
dążenia Francji powinna być konso
lidacja nowego stanu rzeczy, w y
tworzonego po wojnie* Konsolidacja 
ta  da się osiągnąć przez zapewnie
nie poszanowania traktatów. Mille- 
rad w skazał da’ej na konieczność 
zacieśnienia serdecznych już obe
cnie stosunków z Belgia, Polską,

Belgrad, 21. sierpnia (Tel. G. P.) 
W  nocy z 17. na 18- siferpma nie- 
znani sprawcy napadli ponownie n& 
attache jugosłowiańskiego w Solji
pułkownika Minkowicea i dali doń 
szereg strzałów rewolwerowych, 
które jednak wa szczęście chybiły. 
Spraw cy zaimachu zbiegli. Poseł ju
gosłowiański w dSofji, Rakicz, zgło
sił z powodu (zamachu energiczny 
protest u rządu bułgarskiego. P re 
zydent m inistrów Cankow w yraził 
ubolewanie a  powodu zamachu i b-

„Evening Standart" kanclerz skarbu 
ln ovden  Wyraził obawę co do przy
szłości handlu angielskiego. Zdaniem 
kanclerza, przyszły traktat handlo
wy francusk'vniemiecki zagrażać 
będzie handlowi angielskiemu.

Czechosłowacją I Rumun ją. Nato
miast b. premjer obawia się, żfl zbli
żenie się z Róśją może być nię tytko 
zbyteczne, ale nawet nieDezpieczne.
Za największy rezultat konferencji 
londyńskiej Ali llerund uważa osiąg
nięcie porozumienia sojuszników. 
W  końcu Miilerand w yraził ubole
wanie, że niestychania ważna spra
wa bezp:eczeństwa Francji nie była 
wcale poruszana pa konferencji lon
dyńskie;.

świadczył, że  wdróżiy eńćrgrćzne 
śledztwo.

Belgrad, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) 
Wiadomość o  ponownym izńmachu 
na jugosł. attache wojskowego w 
Sofji wywołała w  Belgradzie w iel
kie v zburzenie. M inister spraw  
zsugr. Marinkowicz odbył Konferen
cję z prez. tniin. D?widoWiozem ce
lem ustalenia tekstu noty jugosł. do 
rządu bułgarskiego iz powodu tego 
zamachu. Słychuc, że nota ma być 
wystylizowania w bardzo ostrym 
tonie.

t
Nabożeń two żałobne

za spokój duszy ś. p.

M i i i
kupca i obywatela m Lwowa
Odbędzie się w  rocznicę śmierci 
w subotę dnia 23 sierpnia 1924 
o godzinie 8 '/z rano w kościele 
6103 Archikatedralnym.

> 2 - 8 d 2 4  P R E M I E R A  W MARYSIEŃCE, i KOPERNIKU
Wielki d am at z iyc ia  oprys’,ków wielkomiejskich w 8 aktach p. t.

i K A P I T A N  K I D C ' 1 eEland?raz t -up-ą cz^ zką„Złow ieszczy testam ent".
V." g ł ó w n e j  r o l i  s ł y p n y  a k t o r  EDOIE POLO. 6099

SESJE M C  rtU M I ZZIJ be ■ triU l

12 siit. Trzech Muszhieteraw
WYTW. „PATHE FRERES". SŁYNNE ARCYDZIEŁO 

ALEKSANDRA DUMASA. 6098
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Nabożeń two żałobne
za spokój duszy ś. p.

BUM RILA
kupca i obywatela m Lwowa
Odbędzie się w  rocznicę śmierci 
w sobotę dnia 23 sierpnia 1924 
o godzinie 8 ‘/2 rano w kościele 
6103 Archikatedralnym.

Co l i i i  I M  o Kmiireneii M w M i
NALEŻY ZACIEŚNIĆ SERDECZNE STOSUNKI MIEDZY FRANCjĄ

A POLSKA

1-p września zbiera się Ligo Narodów.
RÓWNOCZEŚNIE BĘDZIE O-

BR A DOWALA RADA LIGI NAR.
Wiedeń, 21. sierpnia. (Tel. G. P.) 

„N. Fr. P iresss ‘ donosi z  G enew y, 
że pierwsze posiedzenie Ligi Na
rodów odbędzie się 1. w rześnia o | 
g. l t  prred południem.. O tw arcia 
dokona belgijski m inister sp ra w  
zaga. Hymans, który  je s t rów no
cześnie przewndralcząn m Pady) 
Ligi Narodów, mającej obradow ać 
rów nolegle z sesją Ligi Narodów.

PRZEDTEM RADZIĆ BĘDĄ MI
NISTROWIE M. ENTENTY.

Wiedeń, 21. sierpnia. (Ted. G. p.) 1

Pasma donoszą z Belgradłu, że 
przed otw arciem  sesji Ligi Naro
dów odbędzie się dnia 27. sierpnia 
w  Lucjanie spotkanie ministrów 
sPraw zagr. Małej Ententy.

A EKSPERCI FINANSOWI 
W WIEDNIU.

Wiedeń, 21. eieumia. (Tel. G. PO 
Komisja ekspertów  finansowych 
Lig? Narodów rozpocznie sw e pra
ce w e W iedniu w połowie p rzy 
szłego tygodnia

Sofja zazdrości Mosftwie.
ZNOWU NAPADLI TAM NA UYPL OMATE JUGOSŁOWIAŃSKIEGO. 

o s t r y  p r o t e s t  j u g Os l a w j i .
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Niwy straszlicj wróg zagraża Hosji.
NA POŁUDNIU PAŃSTWA SOWJETÓW SZERZY SIĘ EPIDEMIA MAI.ARJI. _  CYFRY ZACHORO
WAŃ W TYM ROKU SA CZTERYKROC WYŻSZE, NIŻ w  ROKU UBIEGŁYM. -  WALKĄ PRZECIW 
WROGOWI KIERUJE MIĘDZYNARODOWA KOMISJA UCZONYCH. — MALARJA NIEBEZPIECZNIEJ
SZA OD CHOLERY I TYFUSU. — EPIDEMJA ZAMIENIA SIĘ W ENDEMJĘ. — INWAZJA MALARJI 
ZNISZCZYŁA MIEJSCAMI POTĘŻNA KULTURĘ. — POWAŻNY PROBLEM DLA UCZONYCH. _

Lwów, 21. sierpnia,
•r Z Charkowa donoszą: Epi
dem ia m alarji w zrasta  w ostat
nim czasie w sposób wprost za
trważający. W edle urzędowych  
danych, zarejestrowano w cią
gu rokm bieżącego :ia terenie U- 
krainy suw . ponad 382 tysiące  
zachorow ań na m alarię. Cytra 
ta przew yższa czte rokro tn ie  
liczbę chorych za ten sani o- 
kre-s czasu w roku ubiegłym. 
Rówinież wzrosła znacznie Ilość 
śmiertelnych wypadków. Na ob
szarze obw . oaeskiego obecnie 
stw ierdzono  1U0 tys. chorych na 
m nlarję. Daje się odczuw ać do
tk liw y  brak  chininy. W szczęto  
zakrojoną na wielką skalę akcję 
zwalczania coraz wzmagającej 
się epidemii. Walkę tę prowadzi 
się pod kierownictwem  m iędzy
narodowej komisji uczonych, 
która — jak wiadomo — nie
dawno bawiła w Polsce.

(jp.) Wiadomość powyższa jest 
zdolna obudzić znacznie poważniej
sze zaniepokojenie w  całym  świie- 
cie kulturalnym, aniżeli kw estja 
wybuchu na pewnych, choćby na- 
Nvet rozległych terytoriach, tak  n:a- 
pozór groźnych epidemji, jak cihoUe- 
ra, tyfus i t. p

Ci bowiem zażarci bezsprzecz
nie W'rogowie kidzkości mają coś z 
charakteru dzikich zagonów ta ta r
skich — pojawiają się nagle, po
czynią gw ałtow ne spustoszenia i 
odpływają naksztait morskiej fali.— 
Inaczej natorrpąst ma się rzecz z 
malarią. Zarazki jej bowiem zaka
żają wody, a stąd dostają się dro
gą ukąszenia przez wylęgło na nich 
kom ary do organizm ów ludzkich. 
Istnieją specjalne gatunki komarów 
(między mmi najgroźniejszy, znany 
w  nauce pod nazwą „ancipheles 
maxima‘ ), k tóre są w prost .latają
cymi infektorami. W ody, zakażone 
zarazkami matarycznymi, są nato
miast niewyczerpanymi rezerw oa- 
-rami te j zdradliwej choroby, co 
sprawia, iże epidemija w raz opa

nowanych przez siebie okolicach 
pizemienia się w  endemję — nie u 
stępuje, ale niszczy coraz bardziej 
siły! i żywotność mieszkańców, 
zmuszając ich do ustąpienia placu.

Jak  stwierdzały specjalne studia 
antropologiczne i m edyczno-geo- 
graficzne, malarja zniszczyła już 
niejedną kulturę, z jej powodu 
Chalidea, Assyrja i Babilonia jStały 
cię pustyniami, z Jej powodu i Al- 
(br.ńczyc^ żyją dziiś w .stanśc iiór 
barbarzyńskiem, bo człowiek był 
zmuszony opuszczać przed jej in
wazją żyzne, nawodnione krainy  i 
cofać się w dzikość niedostępnych 
gór, za czem przy chodzi t i powrót 
do prym ityw nych form życia.

Jedynym  radykalnym  sposobem

zwalczenia tej chorooy jest od
czyszczenie wód i bagien z zaraz
ków, jak to  zastosow ano z -powo
dzeniem przy budowie kanaki pa- 
namskiego za pomocą rozlania na
fty na zakażonych powierzchniach. 
Jednakowoż środek ten jest zibyt 
kosztow ny i można go zastosow ać 
tylko na niewielkich ,p rzestrze
nie, ch — niepodobna natomiast — 
rzecz prosta, całych rozległych 
krajów zalew ać naftą. To też można 
stwierdzić, że Rosji w  jei najży- 
źntc-jszyćii częściach zagraża nowy 
wróg, którego postępy z roku na 
nok, w ykazane przez daty sta ty 
styczne, są nader znam ienne i za
sługują na jak najżyw szą uwagę 
bakteriologów.

Mim przedstawicielem pragną Polskę 
poczp Sowiety?

CURRICULUM \ITA E P. WOJKGWA.

Lwów, 22. sierpnia. 
Depesze przyniosły w ostatnich 

dniach wiadomość, iż posła sow ie
ckiego przy Rządzie polskim, Obo- 
leńskiego, zastąpić ma P iotr W ał
ków. P rasa w arszaw ska zaprotesto
w ała’,z miejsca przeciw  tego rodza
ju zamianie, ogłaszając równocześ
nie obszerny iżycioryts dygnitarza 
sowieckiego. P ow tarzam y za ,,Ro
botnikiem" najhardziej charaktery
stycznie Szczegóły tego życiorysu- 

Piotr, syn Łazarza, Wołk o w, syn 
nauczyciela gimnazjalnego, do roku 
1917 był studentem  wydziału fizyko- 
rnatamaitycznego w Genewie. Liczy 
lat 34. W Genewie był jeszcze rnień- 
szcwiklem ale przewieziony w raz z 
■Leninem i Trockim do Rosji w 19J7 
roku. staje się; szybko bolszewikiem 
i rozpoczyna karierę komumstyciz-

| na. 'Na początek mfemowany zo- 
j staje prezesćm „gubiispoJkomu" w 

Jekaterynburgu, gdzie podpisuje 
w yrok śmierci na cara Miko Łba i 
jego rodzinę, oraz osobiście dopil
nowuje wymordowania rocfziiny car
skiej w piwniiciy domu, w  którym 
była więziona w Jekaterynburgu. 
Zyskawszy tem izuufainiie rządu so
wieckiego, Woijkow przeniesiony 
zostaje do M oskwy na stanowisko 
członka kolegium „Siewierolesu", tj. 
zarządu lasami półniocnemi.

W 1921 roku rząd sowiecki, nie
zadowolony z  działalności prezesa 
delegacji sowieckiej w  Komisji re- 
ewakuacyjwej P-rof. Ottona Szmidta 
i jego zastępcy inż. W ejcmana, 
pierw szego usuwa, a  drugiego :a- 
resztuie, prezesem zaś mianuje 
W c.kowa, którem u polecono zde

zawuować wszyBtkile zobowiązani* 
przyjęte przez jego poprzedników. 
Na tem stanowisku W ojkow w y
wiązuje się świetnie, bo uchwał S
komisji z października 1921 r. do 
dziś dniu w większości swej nie są 
wykonane-

W zakresie sabotowania prac 
komisji W oikow doszedł do mi
strzostwa. Zaznaczył się przede- 
wszystkiem dawaniem nam kosz
towności zawierających fałszywe
kamienie, następnie zaś chowając
do diziś część arrasów  jagielloń
skich, co do któ,ryiC;h składał uro
czyste deklaracje, że zaginęły, od 
dawał zaś w miarę przedstawiania 
przez naszą delegację dowodów, 
gdzie 'W danym momencie są ukry
te. Ostatnio 4 arrasy  „zagubione" 
odddał za papiery Lenina, ofiaro
wane przez p. Zamoyskiego, zazna
czając, że jeśli znajdzie się reszta 
papierów, wówczas „znajdą się" je
szcze niektóre arrasy .

W ojkow ożeniony jest z obywa
telką poilską, pochodzącą ze sfer 
burżuazyjno-żydowskich z Białego
stoku. W  raku ub. rząd sowiecki 
mianował go posłem swym w Ka
nadzie; ale wskutek pro testów  
części prasy europejskiej i am ery
kańskiej, z powodu owego udziału 
w  zabójstwie cara, nie otrzym ał 
agrement.

Spodziewać się należiy, że i 
Rząd polski analogiczne postąpi -i 
pnn W ojkow w charakterze posła 
dio W arszaw y nie przybędzie.

N A D E S Ł A U f E .Dc. lid
p o w ró cił i ro zp o czą ł ordynację. (C boroby  

serca  i nacz. krw.) 6 .'5 :
A K A D E M I C K A  2 3 .

Specjalista chorób skórnych i wenrrycznych

Dr. s a n n ę  s s r s s f s s s
kiego 4 (naprzeciw główn. poczty). Leczenie 
plam, brodawek i wio ów elektrolizą i lampą 
Kwarcową — powrócił i pcdja! ponownie 

ordynację 6045

Specjalista chorób skórnych i wenerycznych

Dr. M. SCHKELKES
u l .  K r& Sickich 1 4 . 6195
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JAKÓB HENNERY,

z n  o życie.
Powieść kryminalna z franc, 

(Ciąg dalszy .i

— Zastosuję się zupełnie do 
twego życzenia, ntój chłopcze.

— Bardzo dziękuję, matuchno. 
Chciałbym ci jeszcze udzielić -kli
ku objaśnień co do tej młodej o- 
sóbki. Janka Dubois straciła matkę, 
gdy liczyła zaledwie 10 lat; — oj
ca w sześć iat później. Poczciwy 
to był człowiek, — ale n ieprakty
czny fantasfa. Z zawodu introliga
tor, — zamiast myśleć o  zarobku, 
— tracił czas i pieniądze na luksu
sowe, artystyczne . oprawianie 
dzieł, — co naturalnie w dzisiej
szych czasach, gdy o am atorów- 
ssnawców coraz trudniej. — nic 
.przynosiło mu wielkich dochodów. 
Kiedy więc mała Janika ujrzała się 
zupełna sierotą, — zostało jej za
ledwie tyle grosza, aby mogła w y 
żyć z niego skromnie najwyżej pół

roku! Do tego nie miała zupełnie 
krew nych: w szyscy, których znała, 
poumierali już dawno. M ożesz so
bie wyobrazić, matuchno. jej stra- 
ozną sytuację! W szesnastym  roku 
lży ciar- znalazła się praw ie na b ru 
ku, bez żadnej pomocy ni opieki, 
bez środków do życia praw ie. — i 
bez żadnego zajęcia. Bo ostatnio 
chodziła bo liceum i przygotow y
wała się dopiero do egzaminów.

Ale maia Janka nic straciła 
głowy. Zrezygnowała z dalszej 
nauki i zapisała się do zawodowej 
s/.koły na naukę stenografii i pisa
nia na maszynie. Oczywiście, nie 
trudno zgadnąć, że w podobnym 
zawodzie o dużej karierze m arzyć 
nie można. Przechodziła z jednej 
kiepskiej posady na drugą nie ieP- 
szą. Ostatnio naw et tak się jei fa
talnie zdarzyło, że jej szef zam
knął ipoprostu budę, nie w ypłaciw 
szy miesięcznej pensji swym u- 
rzęd pikom!

— Biedne dziewczę! — w est
chnęła staruszka. — W samą porę 
spotkałeś ją i w ydobyłeś z tej m a
tni.

— Ot — szczęśliwie się jakoś 
złożyło — uśmiechnął się reporter.

— Co to znaczy traf — przypadek
— zrządzenie Ciosu, — zw łaszcza, 
jeśli się mu ze sw ej strony nieco 
dopomoże... No, teraz juki w iesz 
wszystko, matucihno* Spodziewam ' 
się, że gdy wrócę dziś wieczorem... 
albo jutro, — będziecie ze sobą w 
najlepszej harmionji i prz!yijaźr4. 
Tymczasem — do widzenia, ma- 
tuch.no!

— 'te ra z  na tam tego kolej! — 
mruknął reporter na odchodnem.

VIII.
ZAPOZNANY GENJUSZ.

Powiadają, (że naw et najbardziej 
skrytym  ludziom rozwiązują się ję
zyki przy dobrem jedzeniu, skrop jo
nem należycie w ytraw nem  win
kiem, —• a zaikończonem arom aty- 
c.z;r,.a czarną kaw ą i paru kieliszka
mi likierów. A jeżeli tow arzysz 
■biesiady nie co dnia może sobie 
■pozwolić na podobne specjały, — 
nie trzeba go naw et zbytnio cią
gnąć za język, — wino i Likiery zro
bią napewno swoje!

W trzy  godziny później, w jednej 
z tych napozór skrom nych restau
racji, w  których w łaśnie jada się 
najlepiej, — Baisseiin siedział w to

w arzystw ie dwóch zaproszonych 
przez niego osobników.

T w arz jednego z nich zdiradzała 
w yraźnie, że gość ów nie żałował 
sobie niczego i bez zbytnich ce re 
gieli „pociągał" dobre ciężkie wino. 
Człowiek ten .liczył około 35 łat, 
ubiór jego zdradzał zdaleka miesz
kańca dzielnicy M ontm artre: k ra t
ka m arynarka o  rozwianych szero
ko połach, kolanowa, głęboko w y 
ciętą kamizelka, szerokie, w ygnie
cione na kolanach spodnie i ciężkie 
buciki o grubych, kw adratow ych 
nosach.

Na chudej tw arzy o rysach ■d'ośćł 
w yrazistych, 'występował ostro nie-4, 
■co zadiugi, delikatnie jednak wy-; 
kuc,jony nos; w  żywych, ruchliwych 
oczach malowało się szczere, pcez- _ 
o w e  spojrzenie dużego dziecka.

Długie włosy, wijące się w  pu
kle, opadały mu aż na kołnierz ma
rynarki: wąsiki, o 'lekkicTTT .ruda- 
wem odcieniu, .sterczały zawadia
cko do góry. — z typowa francuska 
bródka przy każdym ruchu głowy 
dotykała węzła jego fantastycznej 
czarnej krawatki, której końce opa
dały mu aż do -połowy piersi.

(C. d. n.).



„GAZETA PORANNA-  z dnia 23. sierpni* 1914. Nf. 71628 .

M i lasy
URZECZYWISTNIENIE IDEI POWSTAŁEJ W OŁOWIE NAPOLEONA. -  DLACZEGO ANGLICY DAW
NIEJ BYLI PRZECIWNI TUNELOWI. — DOŚWIADCZENIA WIELKIEJ WOJNY. — TECHNICZNE 

SZCZEGÓŁY BUDOWY TUNELU I JEGO KOSZTA. -  STANOWISKO RZĄDU ANGIELSKIEGO

zaiwsze raczej z powietrza, aniżeli z budowie zajętych będzie przez latLwów, 21. sierpnia.
(t) P rzed niedawnym  czadem 

przyjął prez. min. Ram say Mac Do
nald depntację Izby gmin. która w y
stępowała w  imieniu przeszło 400) 
posłów wszystkich .partyj. Deputa- 
cja żądała przystąpienia do urze
czywistnienia przeszło 100 Jiait już 
m ającego prolektu połączenia An
glii i Francji zapomocą tunelu.

Autorem tej ide'i iest największy 
w róg „chytrego Albionu“ Napoleon. 
W rozmowie ,z posłem angielskim 
powiedział on: „Jest to jedna z 
wielkich rzeczy, której musimy 
wspólnie dokonać11. Anglja jedna
kowoż zarzuciła ideę Ntipoleona. 
Jako państwo wyspiarskie uważała 
swoje odosobnienie za  swoją siłę. 
Dopiero w  r. 1881 wystąpił w  an
gielskim parlamencie z propozycją 
nozpptrzerfia Itego projektu Irland
czyk T. P. 0 ‘ConnOT, który dziś 
jako staruszek brał udział w  depu- 
facji do Mac Donalda.

W  r. 1881 zarzucono projektowi, 
że w  raz'ie wojny z Francją wojska 
.francuskie m ogłyby suchą nogą 
przekroczyć kanał; podobnie wrar 
izie w oiny z Niemcami, ci ostatni 
mogliby opanować francuskie w ej
ście do tunelu j przerzucić swoje 
wojska do Angin wcześniej, niżby 
wojska angielskie mogły wylądować 
w  Niemczech.

Zdawało się początkowo, że 
wojna św iatowa potwierdza powyż
sze argum enta: flota niemiecka by- 
iia bezsilna wobec Anglii i zdaw ało 
silę., że wojska niemieckie lada chw i
la opanują w ybrzeże francuskie. 
Końcowy rezultat doświadczeń 
wielkiej wojny był jednak inny. W 
r. 1921 posiedział marszałek Foch: 
„Gdybyśmy byli mieli tunel przed 
wojna, nie byłoby przyszło do woj
ny..." Bajecznie szybki rozwój że
glugi powietrznej po wojnie dał po
znać Anglikom, że Anglja przestała 
być państwem wyspibrskiem. Nie
bezpieczeństwo grozić może Anglii

ziemi lub z pod zilemi. Bezrobocie, 
k tóre teraz kładzie piętno na polity
czne życie Arrglji, przyczyniło isfę 
ostatecznie do podjęcia starej myśli. 
Can-:al - Tunel Company występuje 
na widownię

Tunel będzie nmpotężnlejszem 
dziełem sztuki budowniczej. Długość 
jego Wykosić będzie 36 mil ang. 
(tunel Simiploński m a 12 mil ang.) 
Z tych 36 mil 24 mb znajdować się 
będzie pod morzem. W ejścia do tu
nelu znajdow ać się będą w odle
głości kilku mi! od brzegu morza. 
W arunki budowy w  dnie morskiem 

są idealne. Dno morskie stanowi 
tw ardy nieprzem akalny w ap n iak . 
Początkowo ma być zbudowany 
w ciągu trzech lat próbny tunel sze
rokości '12 stóp. Po dokonanej pró
bie matą być wybudowane dwa tu
nele równoległe, oddalone od siebie 
o 60 stóp, obydwa szerokości po 

j 20 stóp. Na to wym agany jest czas 
znowu trzech lat.

W ciągu lat sze&du otwartą bę
dzie bezpośrednia komunikacja mię
dzy Londynem a Paryżem. Przy

sześć około 20.000 robotników. P o 
nadto zajęcie będą miały liczne rz e 
sz e robotników w  przem yśle budo
wlanym, dostarczającym  m ateria
łów de budowy tunelu.

Pociągi osobowe pomiędzy Lon
dynem i Paryżem  chodzić będą co 
pół godziny, ale tylko we dnie. W 
nocy kursować będą pociągi tow a
rowe. Jazda trwać będzie 1 go
dzin*.

Koszt zupełnej budowy wynosić 
będzie 29 milionów funtów sztef- 
Hngów.

Mac Donald w raz z le w y m i libe
rałami i partią robotniczą jest bez
względnie za przystąpieniem  do 
budowy tunelu. Zmienne koleje 
konferenicij;i londyńskiej pokazały, 
m  niepewną jednak jeszcze Spra
w ą jest pokój europejski. Dla p ew 
nych kół angielskich kw estia tune
lu jest ściśle związania z  bezpie
czeństw em  pokoju europejskiego. 
Jeżeli najbliższe miesiące przyniosą 
Europie Pokój, to za kilka lat będą 
krążyły pod kanałem pociągi ekS- 
pfessowe.

HaBIo Mars!
— Tu Z iem ia!

GWIAŻDA POŁOŻONA NAJBLIŻEJ ZIEMI. — CO DOTĄD STWIER
DZILI ASTRONOMOWIE? — RAZ NA 15 LAT. —  MARS JEST ZLO

DOWACIAŁY...

Lwów, 21. stenpnia. i serw ow ano jeszcze u obu biegunów 
Mars, Jest planetą najbliższą /At- M arsa plamy białe, malejące w 

mi z p lanet górnych, t. j, z planet, 
bardziej niż ziemia od słońca odda
lonych. W  najkorzystnleiszem  ‘po
łożeniu świeci jaśniej, niż w szyst
kie inne gwiazdy, światłem  czer
wonemu skąd przez Greków zw a
ny by ł „ognistym”. ■

Na M arsie widoczne są iplamy 
ciemne i jasne. Oprócz nich zaob-

ćzasie lata m arsow ego, a zw iększa
jące się w  czasie zimy; są to  nAe- 
wątpilEwie śniegi i lody przybiegu- 
ncw e.

Różne też  w skazów ki prowadzą 
do wniośku, że M ars otoczony jest 
atm osferą, zbliżoną do ziem skiej.— 
W edług powszechnego mniemania 
astronomów, plam y oiemne na po

wierzchni M arsa są zbiorowiskami 
wody, czyli morzami, jasne zaś są 
lądairti.

P laneta ta zbadana została do
kładnie przez astronom a włoskiego 
Schiajparellego w r. 1878, przyczem 
zdołał on nakreślić dokładną je! 
kartę. M ars więc Oprócz księżyca 
jest jedynem  ciałem  niebieskiem, 
którego kartę posiadamy.

Z karty  tej wynika, że pow ierz
chnia M arsa nie przedisfawia wiel
kich lądów i rozległych oceanów, 
jak ziemia, ale u tw orzoną iest p rze
ważnie Z wysp, oddzielonych wię- 
c e : tub mniej szerokiemi cieśni
nami.

NajoaobEWożym w szakże szcze
gółem  na powierzchni M arsh jest 
sieć ciem nych smug prastoilćniiinych 
czyli kanałów , przerzynających lą
dy M arsa w .różnych k iefu n k ich .— 
Szerokość ich wynosi 30 — 300 
Mm.; nie zaw sze są równie dobrze 
widzialne, a niekiedy podwajają się, 
czyli obok kanału ukazuje sir smu
ga do niego równoległa. Plam y ja
sne, c z y i lądy, niekiedy ukazują 
się cierr.mejszeńii, oo można i  rzypl- 
syw ać zalewowi przez wody, po
wstające z topienia lodów. Niektó
rzy  astronom owie przypuszczają, 
że  kanały są to u tw ory sztuczne, 
p rzez rozumnych mieszkańców 
M arsa przeprowadzone w  celu na- 
ielżytego nawodnienia lądów; —■ 
prawdopodobnie wsizakże są to na-’ 
tu ralne utw ory geologiczne, może 
przez pękanie skorupy pianety spo
w odow ane. Podw ajanie kanałów  
■jest zjawiskiem zupełnie 'zagadko 
wem, a sairne kanały są może tylko 
nagromadzeniem szczegółów, nie
dostępnych dla lunet naszych. P o 
myślne w arunki obserwacji M arsa 
nastręczają się tylko podczas naj- 
żnacżm eiszego zbliżenia jego da 
ziemi, có pow tarza się co lat 'p ięt
naście, kiedyś zaś w  przyszłości 
ziemia nasza ma zaw rzeć z Marsem 
stosunek ścisłej przyjaźni.

M ars posiada dwa księżyce: —1 
bliższy Fobos i dalszy Deimos, 
k tóre jednakże z powodu sw ojej' 
d-nobności nie -mogą być dokładnie 
zbadane. Do najciekawszych zja
wisk, jakie zbadano do tej pory na 
Marsie, należy topienie się lodow
ców, nagromadzonych na południo
w ym  jego biegunie, ku ziemi zw ró
conym. Tajanie lodów w  niektórych

Wizja tarparira.
Na południu Polski stanął w ał 

Karpat, uwieńczony granitową koro
ną Tatr. Szeroki, dumnie dźwigają
cy się ku niebu, odświętny bogatą 
szatą roślinną, zimą rozrzutnie ob
sypany brylantami śniegu-

Tam, do krysztalnie czystego po
wietrza, do szumnych wodospadów, 
do prawiecz iych borów ciągnie Pol
ska cała, ba — Europa. Pociągi są 

'tak  ułożone, że najszybsze parowo
zy wygodnymi pultnanami przewo
żą cię w  parę godzin z W arszaw y, 
Wilna, nie mówiąc o Krakowie czy 
Lwowie, w  błogie zaciśze Karpat. 
Bilety okrężne, specjalne zniżki tu
rystyczne ułatwiają ci w yrw anie się 
z kamiennych trumien miasta i 
przeniesienie się do krainy żywicz
nego aromatu. Nawet III. klasa ma 
sleepingi — wygodne półki odmyka
ją się, wysiane czyściutkimi kocami 
— siadaj i jedź!

Lato czy nie lato. Zima, to dopie
ro Eldorado Tatr czy Beskidów. Po 
całunie śniegu pędzić możesz narcia- 
rzu. wabią cię skocznie pod Regla

mi czy w  W orochcie, wobec któ
rych Hoilmenkoller niech się schowa 
po dolinach mkniesz „skikjorrim 
giem “- Bite tory o misternych za
krętach ułatwiają jazdę bobsleiighiem. 
a ślizgawka z ice-hockeyem groma
dzi uczestników i w idzów różnych 
turniejów i zawodów.

Zdała od kolorowego hałasu spor
towców błądzi myśliwy, nurzając 
się w kniei Wschodnich Karpat, peł
nej grubego zwierza.

Chyba słów  braknie rua opisanie, 
ile szczęścia i radości, ile pogody 
dusz, tak dziś rzadkiej, przyniesie 
ietnie błądzenie po uroczyskach Be
skidu, po dzikich Gorganach, maje
statycznej Howerli, po cichych wir- 
chach, drzemiących u źródlisk Sanu, 
nie mówiąc już o skalnych olbrzy
mach, które przezierają się w pa
wich okach jezior tatrzańskich.

Plączą się łaziki, co smutki i 
zwątpienia dają na pastwę wichrom 
halnym- żeby je wywiały, idą miło
śnicy piękna krajobrazu, sportowcy 
zaś drapią się po granitowych 
ścianach, uwieszonych nad przepaś
ciami, śmiercią zionącemu A obok 
nich niepozorni pracownicy: tam
młotkiem puka geolog, tu z puszką

chylą się ku tysiącbarwnem u kwie
ciu florysta, na przeczystych szczy
tach bada'm eteoroJog, astronom.

Na leżaku ktoś wypoczywa zmę
czony, a nieopodal pracuje skrzętny 
etnolog, badając lud ten, co ukochał 
tak swobodę i: sztukę, czy zwie się 
Podhalanin, czy Hucuł.

Owoce pracy mieszczą się w mu
zeach: tatrzańskiein, czarnohor-
skiem, przy nich zaś pracownie, s ta 
cje tw oizą nową Aleksandrię, gór
ską Mekkę do której zjeżdżają ba
dacze z najdalszych okolic.

A zdała od pędziwiatrów i uczo
nych. zdała od-w ypoczyw ających i 
wysiiających mięśnie rozbudowały 
się sanatoria, dam y lecznicze, przy
stanie ratunku, bastiony naszej woj
ny z ciężkim wrogiem narodu: z 
prątkami tuberkuły.

Mińmy te budowle i zapuśćmy 
się jeszcze raz w labirynt Karpat, 
idźmy w ęercc Tatr.

Dzięki dobrym przewodnikom i 
dokiadi yin mapom iść możemy hen, 
hen. Znaki kolorowe prowadzą nas 
po dobrze utrzym anych ścieżkach, 
kolejki i tram waje skrócą drogę od 
kolei do wsi, w której hotel solidny 
nas przyjmie, a gdy go całodziennej

wędrówce gwiazdy nam zaświecą 
nad głuszą beskidową, przyjmie nas 
schronisko schludne, wygodne, tafiie.

Jeszcze dalej w  góry i wśród 
m ajestatu ciszy zdejmiemy czapkę 
z głowy: świątynia to pfżyródy oj
czystej, polskie Yellowstone, szmat 
z:emi nietknięty łapą człowieczą, 
poprostu taki cudny płat b ry ły  ziem
skiej- jakby wczoraj stwórca rzekł 
nad nim: Stań się! Rezerwacja
przyrody to zwie się. A Wogóle w 
górach nikt nie śmieci, nie hałasuje, 
nie niszczy Bożych darów. Dlatego 
tyle obcych pielgrzymuje do gór na
szych, dlatego na Podkarpaciu nfe- 
tylko tryska płynne złoto, z gór ja
dą tratw y z drzewem ku morzu, ale 
i od setek tysięcy turystów  majątek 
ca ty przelewa się na Południową 
Polskę-

Ależ to blaga, zawołasz kochany 
czytelniku!

Kto widział taki rttch w Karpa
tach, czystość, porządek, schroni
ska, znaki, to przecież nawet w T a
trach szwankiue! Gdzie ochrana 
przyrody? Zdrowego człow ieka? 
Gdzie ułatwienia dl* krajoznawcy* 
sportowca? W iak opłakanym sta-
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Satafih, Jak np. w  1893 r., było nie
zw ykle szybkie, szybsze n, wet, 
ildtż na biegunach ziemi i spowiódo- 
walo cięlżlkie kaiaotrofy i w ylew y, 
k tó re przepełniły  kanały, tak cha
rak terystyczne na tarczy M arsa. — 
W tym  samym także roku roznio
sła się myloa pogłoska, jakoby tak 
zw ane kanały  na M arsie były  
mrzonką, istniejącą tylko w  umyśle 
głośnego astionouia włoskiego 
Scnia;pareliIego.

■Według an ie lsk ie g o  astronoma 
LockyeLa, kanały  na M arsie są 
rzeczyw istym i kanałami wodnymi, 
zmieniają one tylko swój wygląd 
stosownie do ilości zaw arte j w  nich 
wody; przybierają więc (niekiedy 
Pozory drobnych rzeczek. Nato
miast. k iedyiniziej m iewają taK im
ponujący widok, jak dolina Nilu, 
wodą zaUana. Nader ciekaw ą .kw e
stią jest klimat na Marsie- A stro
nom z obserwatorium w  G reen- 
v%jh twierdzi, że ponieważ Mairs 
w  porównamu do jednakow ej po
wierzchni ziemi, otrzym uje od 
słońca przeszło dw a razy mm£j 
ciepła i ponieważ tem peratura o ta
czającej przestrzeni ma 273° stopni 
niżej zera —- przeto tem peratura 
M arsa powirtnaby w ahać się między 
130° i 140° stopniami niżej zera, je
żeli żadna przyczyna nie wpłynie 
na podniesienie jego ciepłoty. — 
W praw dzie n asy  klimatyczne, róż
nić su? w',inny, i na równiku będzie 
najcieplej; po mano .tego na równi
ku Mansa, według pow yższych o- 
b M ę ń ,  tem peratura mogła by  być 
zaledwie taką, jak w  Archamgiel- 
sku Lecz nie koniec na tern. Ronie- 
w aż atm osfera M arsa jest nierów- 
n.e rzadszą od naszej, p rzeto  zimno 
musi być tam jeszcze 'dotkliwsze, 
Bk, iż astronom  z obserwatorium  
w Greenwicfn dalej wnioskujfe, że 
na równiku M arsa powinno być tak 
ostre zimno, ja/kle byłoby na w ierz
ei a-l ku góry, na sześć lub sipdm 
tysięcy m etrów  w ysokiej, um iesz
czonej na Szpicbergu, — czyli — z 
tego wniosek ogólny —  że M ars 
jest zlodowaciały.

Bezpośrednia jednak obserw acja 
zaprzecza owym wnioskom i tw ier
dzi, że obecny stan M arsa wydaje 
się conaijmniei tak  ciepły, jak na 
naszej ziemi, czego dtow odlzi szyb
kie topienie się lodów.

Ssyitijj M n  s t̂iie m m  nożyny nu
Długami cprskimi zaś pragną obaruzy; swych sąsiadów,

Pogranicze sow., 21. sierpnia.
Z M oskwy donoszą: Z ostatnicn 

oświadczeń prasy sowieckiej oka
zuje się, że rząd m oskiewski od? 
m awiając w  czasie ostatniej konfe
rencji londyńskiej zapłaty  rosy j
skich długów przedwojennych oraz 
pożyczek rządu carskiego, uzasad
niał sw e stanowisko w te j spra
wie tern, że długi te  pow stały  w 
okresie istnienia „wielkiej Rosji", 
a  więc przed odpadnięciem i o d er
waniem od Rosji ooszernyćn te ry 
toriów, z których pow stały  pań
stw a ościenne—Polska, kraje. Bał
tyckie i in. Z tego też  powodu pań
stw a te — zdaniem sow ietów  — 
pow inny brać udział w  spłacie 
tych długów i pożyczek, a udział 
ich ma w ynosić nie mnie; niż po- 
low ę(?0  ogólnej sumy tych dłu
gów, tembardziei, łże „Polsce przy
padły obszary  z najbardziej rozwi
niętym przem ysłem  tekstylnym , 
państwom bałtyckim  —  ponty oraz 
pebrzeże o najdoniośleiszem zna
czeniu itd.

Pogląd ten bedzie również bro
niony przez sow iety podczas ocze- 
kiw an3Tch w najbliższej przyszłości

rokow eń z Francją i in. państwami, 
z którem i spraw a długów dotych
czas nie została uregulowana.

Z powodu tej najnowszej próby 
sow ietów  obarczenia swem i długa
mi innych państw , w ystąpiły rządy 

^litewski, łotew ski i estoński z 
wspólnym protestem , w którym 
kategorycznie podkreślają całkowi
ta bezpodstawność tej pretensji so
wietów. Jak  z tego ośw iadczenia 
wynika, w pokojowych układach 
wszystkich państw  bałtyckich z 
rządem sowieckim, w łączono klau
zulę, zaw ierającą zwomienie tych 
państw  od wszelkiej odpcwiedzial- 
npści za dllugi i pożyczki rosyjskie, 
których całkowite uregulowanie 
bierze na siebie w yłącznie rząd 
sowiecki. To zobowiązanie sow ie
tów zostało zatesestrowane pi zez 
Ligę Narudów.

Byłoby wskazanem , aby I nasz 
Rząd zgłosił oświadczenie w  te] 
spraw ie na podstawie traktatu ry. 
skiego. P rzy  tei sposobności nale
żałoby przypomnieć sowietom  o 
długu 30 mil. rubli złotych, których 
term in zapłaty przew idziany w tra 
ktacie ryskim  już dawno minął...

Zjazd klejonej służb? magazynowej
w  T m p o iu .

(Korespondencja wł. „Gaz. Por.“)

Tarnopol, 59. sierpnia.
(m) Na skutek otrzym anej’ z M, 

K. Ż. odpowiedzi ma menwirjał w 
sprawie przeszeregowania, kuletowa 
służba magazynowa zorganizow ana j 
w  P . K. Z. zw ołała zjazd celem w y 
słuchania referatu o nowej organi
zacji kolejnictwa.

Zjazd zagai! przewodniczący 
Zarządu okręgowego p. Łukasiewicz 
Józef, poczem w ybrano pręży djum, 
do którego weseli jako przewod/ni- 
czący Emerich Piotr ze Lwowa, izo- 
stępca przew . Fran*szyn Józef z 
Tarnopola i sekretarz Sommer W ła
dysław z Dubna. P. Fm erich złożył

nie opieka nad uasżą nauką!
Blaga, frazesy!
Nic, moi państwo, to co piszę- to 

nie blaga, to możliwość, to sen.
W izja Tow arzystw a Tatrzań

skiego.
Tow arzystw o 1 atrzańskie m a

rzy. m arzy o wydobyciu całego 
‘piękna, całego bogactwa gór i o od
daniu tej nieoszacowanej Golkondy 
— społeczeństwu.

Cc pfeałem. to postawili sobie 
idealiści, jakó cel najbliższy do o- 
siagnięcia. W szystko to jest do w y
konania. A w tedy podmtbne pasmo 
gór będzie nietyko murem granicz
nym- jak ongi dla Rzeczypospolitej, 
ale i rezerwoarem  sil duchowych, 
kopalnią bogactwa fizycznego i ma- 
tcrjalnego. Każdy rozumie donio
słość pracy takiej nad górami, a kto 
nie rozumie, jest tępakiem i sobkiem- 
Przypuszczam, ż t  każdy przystąpi 
do Tow arzystw a Tatrzańskiego, aby 
pokazać, że nie należy do rzędu cia
snej parafjańszczyzny, k tóra nile ro
zumie znaczenia T atr i Karpat dla 
Polski. A trzeba dodać, że ..Tatrzań- 
ski“ nie znaczy, aby działalność je
go kończyła się na Hawraniu. „T.

T.“ rozpcścilera swa pracę aż po 
Czeremosz, ma swe oddziały miej
scowe, ma i Lwów swój oddział T. 
T. Gdzie w  więk.-zem środowisku 
riem a oddziału T. T., należałoby go 
stworzyć.

Rzucam więc na zakończenie 
myśl. Zbliża się dziesięciolecie chwil 
gdy nasza żelazna brygada, nasi 
hallerczycy szli przez grzebień Kar
pat do Polski i dla Polski,. Dziesięć 
lat mija od początku walk Legjonów 
karpackich.

Szczególnie Lwów powinien pa
miętać o smutnej', zasępionej jesieni, 
1914. Gdy on . am jęczał pud butem 
moskiewskim, II- Brygada, w której 
walnym hufcem byli właśnie Lwo
w s c y  — zdobywała Karpaty.

Dziś Karpaty nasze. Z prochów 
bohaiterów w yrosły słupy niezłomne.

Uczcijmy pamięć Karpackiej B ry
gady żywym pomnikiem, Da^em 
Lw ow a i Wschodniej Małopolski dla 
Tow arzystw a Tatarzańskiego — na 
udostępnienie Karpat.

S- P.
Zakopanie, w  sierpniu.

V W

szczegółowe i w yczerpujące śpfta- 
wozdanie z dotychczasowych^ kilka
krotnych wyjazdów dęlegate . do 
W arszaw y w  sprawie poprawy by
tu pracow ników  tej kategorii. W  
sprawozdaniu swem powołał się na 
memoriał, obejmujący w szystkie ka- 
tegorje służby handlowej, przedło
żony w  M. K. Ż. oraz pa krzyw 
dzące ostatnie zaszeregowaniei. — 
Referat o noweli reorganizacji kolej
nictwa, a z n?ą projektowanym  
zamachu na dotychczasowe prawa 
kolejarzy wygioislł rzeczowo i jędr
nie P. Łukasiewicz. Organizacja ta', 
przeciw  której w ypow iadają się 
znane powagi i znaw cy kolejnictwa 
nie przyniesie wielkiego pożytku 
Państwu. Stw orzy tylko zamęt i nie
zadowolenie społeczeństw a i do- 
głębi tylko rozgorR^czonie pracow 
ników kolejowych.

W  dyskusji zabieruli głos p. 
Wolf Józef, starszy m agazynier ze 
Lwowa, k tóry  w  dobitnych słowach 
zcharakteryzow ał odpowiedzialne 
obowiązki magazynowej1 służby 
handlowej oraz jej raizkib w ynagro
dzenie. W dalszym ciągu dyskusji 
przemawiali p- Ambroz z Podzam 
cza, p. połczyński i Kurzeja ze Lw o
w a i Dudek ze Stanisławow a i a- 
pcłowaii dó sol kia rs ej i karnej pra
cy organizacyjnie*;, poczem uchwa
lono następującą relzofcucję:

Zjazd domaga sie 1} nowelizacji 
ustaw y uposażeniowej w myśl po
stulatów wskaizaniylah w  mófńórjaie. 
2) dodatków w yrów nawczych w y ż 
szych  grup dla wszystkich, którzy 
posiadają dobrą kwalifikację, 3) za
mianowanie star. magazynierów, 
dozorców i sług magazynowych, 
którzy posiadają pełne w ykształce
nie fachowe i tę służbę spełniają, 4) 
przoszeregoy anta w szystkich ro 
botników magazynowych, 5) uzgod

nienia projektu kolejnictwa z po
ważnymi znawcami tegoż, a przy 
wprowadzeniu w  życie zagw aran
towania wszelkich praw  em erytal
nych jak i pi-agmałydzpych, 6) Zjazd 
pustanaw ia założyć okręgową sek
cję magazynowej służby handlowej 
przy Polskim Związku koleiowców.

Do Zarządu w ybrano ze wscho
dniej części okręgu pp. Pluszyńsrde- 
go ze Złoczowa, Pialsectkitgo z T ar
nopola f  Sommera (z Dubna. Na za
kończenie Zjazdu przemówił p. Łu
kasiewicz i wezwan wszystkich do 
pracy  organizacyjnej, przyrzekając, 
że P. Z K. tak jak dotychczas, tak 
i nadał będzie izswsze staił ina stra 
ży interesów zawodowych w szyst
kich pracowników kolejowych.

Wier;- z f f i d z i e & m
(Od naszegc korespondenta.)

R ad z iech ó w , w sierpniu.
Z a m o rd o w a n ie  p o l ic ja n ta  w  

P aw ło w ie . Bandytyzm w naszym 
pow iecie szerzy się w zastrasza
jący sposób  Ledwie przebrzm iały 
echa zam ordow a ia kupca tut. A- 
tóna Rńubyogla za Stojanowem — 
a  już ncw e m orders wo.

Otc w nocy z 9 na 10 bm. po. 
sierunek P. P. w Chołojow ie za
rządził obław ę na ukryw ająceg . się 
w Paw łuw ie zbiega z więzienia 
floczow skiego Szoaka. Policja o to 
czyła całą  w ioskę. Posterunkow y 
Órobnicki przypuszczaiąc, że znaj
duje s ę w stodole, w szedł co  niej, 
świecąc sob ie przytem lampą. 
Szpak zn&;dow al się w istocie 
w stodcle  i w ystrzałem  iewolwe* 
rowym położył policjanta trupem  
na miejscu, a sam  zbiegł. Dotych
czasowe poszukiw ania nie dały  
żadnego rezultatu. Pogizgh ofiary, 
swego zawodu odbył się w ponie
działek popołudniu.

P rz e d s ta w ie n ie  odbyto  s ę tu 
w niedzielę 17 bm. w sali „Sokola" 
sta aniem „A tystyczneg j Z eśpcłu  
Am atorskiego". Na program  wie
czoru złożył się śpiew  p. Heben- 
streita, kom edja F .eć ry  „Godzien 
lito ś :i“ oraz tańce w wykonaniu 
pp. Friedów ny i H ebe^streita. Tańce 
te musiały być kilkakrotnie pow ta
rzane. Całość w yw arła bardzo dobre 
wrażenie a wyjątkowo dopisała 
bardzo 1 cznie puoliczność.

M atch  fo o fb a llo w y  począwszy 
od czasów istnienia R ad z iech o w a^ -I! 
odb>ł się 17 bm. n rędzy  drużyną 
radziechow ską a łopatyńską z w y
nikiem 4:  2 na korzyść Łopatyna.

Ef J a n

Giełda lwowska.
Lwów, 21. Sierpnia.

Początek giełdy dość siłńy, ato
li pó otrzym aniu wiadio-mości1 o ni > 
sHich kursach ma giełdzie krakow
skiej zarysow ała się baissa. W nie- 
kotowanycłi kierujące papiery stra- 
c %  100—150 punktów, Gazy pó- 
czątkoiwo 24 pod koniec 22, Ja
worzno drobne z przedwczorajsze
go kursu 30.50 spadły na  29 Inne 
akcje nieco zw yżkowały reszta u- 
trzym ała się na wysokości ostatnich 
notowań.

W  kołowanych, silny spadek kur-

l
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■su w  arbitrażowych. Chodorów 
przedwczoraj 8.40, dzisiaj rozpoczął 

‘7.80 i doszedł do 8, a następnie 
spadł na 7.40, pod koniec poprawił 
się na 7.70. B row ary z 12 spadły n>a 
10 a p-od koniec poprawiły się na 

l' 10.50. Chybie z 12.75 spadły na U. 
'Akcje b an k o w e 'w  słabym obrocie. 
'H ipoteczne straciły 15 punktów in
ne utrzym ane. W innych akcjach na 
ogół nieco słabsze ceny.* Dewizy 
nieco potaniały. Zurych 97.80. T en

den c ja  wybitnie zniżkowa. Usposo
bienie ożywione.

OBROTY W AKCJACH.
Bk Hipot c ny 0'8"\ 0*81. Pow 

szechny Kre ytowy 0 60, 0 62, 0 65. 
Bk Przemysłowy 0 61, 0'68. Z em- 
3 i K edyt. 0 46  A * 18, 0 1 7 . Bro
war/ i0-00, 10-25, 1050. Ch do- 
:ów 780. 7-50, 7*90, 7 60, 7 5 0 , 
7*65 7 70. Chyb e 11-00. C gielski 
0*£8, 0-S5 0 84. G.tota 0-00. Poi 
‘ isk 0*00. Nafta 0-50. P. T. B. 21. 
R kszawa 4 50. Siersza Gór; icza 
7 00, 6 80, 6 75, 6‘8b. T sp 6 50,

6*60, 6*45, 6*75. Zieleniewski 14*50, 
14-uO, 14 35. Ćmrelów 0 80, Niirat 
0*50. O.kos 4 25, 4 20. Parowozy 
0T4

Obroty pozagiełdowe
Wczoraj tendencja nirzmieniona- 

Obrót ożywiony.
Dolary amer. 5*19PS do 5 2 0 ;  

dolary kanadyjskie 4 93 % do 4 94; 
korony czeskie 0*15 s/a d° 0-15s/4 ; 
leje 0*02^ do 0 0 2 1/3; franki franc. 
0*29 do 0 30; franki szwajcar. 
0 97 do 0*98; funty szlerl. 23 00 
ao 23 20 Ruble a 500 i a 100 
za 1 tys. 5V* zł- do 5 3/< zł. 
drobne za 1 tys. 2-00 do 2 1/, zł. 
niemieckie tys. stare za sto tys. 
75 do 80 zł.

Złoto: 20 kor. 21 70 do 21*80; 
20 frauk. 20-70 do 20 80; 20 mark. 
23 80 do 24 00; 10 rubli 25'80 do 
,26 00 gr.

i Srebro: kor. austr 0*41 do 0-42; 
■ 'S kor. austr. 2*l0 do 2-14; floreny 

105 do 1-08; ruble 180  do 1'85; 
I kopiejki za rubel 0-80—0 85.

KRONIKA
W sobotę. 23. b. m. o godz. 7.30 

„ O b / ę d s z t u k a  w 4 aktach Karola 
More (promieni, gościnny w ystęp  J. 
Sosnowskiego).

T ea tr  M aty zam knięty, z powodu od
nawiania widowni.

T ea tr Nowości zamknięty z powodu 
prac lńweiaeyjin ch drogi dojazdowej.

C yrk A. K ornacki. Zupełna zmiana 
programu i repertuaru. D alszy ciąg tur
nieju walk zapaśniczych. W piątek, 22. 
bm. walczą: I. para: Szampicm średniej 
wagi Mcłjo-n (Szw ecja) z szampionein. 
europy Roger,baumem (Niemcy) i druga 
para: „C zarna m aska" z szainpior.em
Świata S w aty rdą (Jugosław ia). 6701

KRÓTKOTRW AŁE W Y D A W N IC 
TW O  KOM UNISTYCZNE.

(H) W czoraj ukazał s(ę numer 
pierwszy tygodnika „Nowiny". Z 
tego już numeru pierwszego okaza
ło się, że „Nowiny" nie są niczem 
ininem jak wskrzeszeniem zaw ieszo
nej przez policję ,,Trybuny Robot
niczej". Z każdego 'artykułu, z każ
dej notatki kronikarskiej w yczytać 

'm ożna łatwo propagandę przeciw 
w rządkow i iprawnemu i a gita cię 
za rychłym  przew rotem  społecz
nym. Specjalny artykuł zasadniczy 
poświęcony jest apoteozie komuni
sty w arszaw skiego Wiktora Białe
go ..zamordowanego przez socjali
stów". Prokuratoria Państw a pierur- 
szy ten num er ,,Nowin" skonfisko
wała a Dyrekcja Policji w ydaw nic
two natychmia/st zawiesiła.

*
Papież przychylił się do nrośby epi

skopatu polskiego 1 ustanowił dzień 3-go  
maja świiętem Krółcwej Korony Polskiej.

7jazi! gości zagranicznych i zam iej
scow ych na Targi W schodnie będrie 
w tvrn roku znacznie w iększy, aniżeli 
w latach ubiegłych. Korpus dyplomaty
czny w W arszawie. W ładze, Kierowni
ctw o Portu i Związki Gospodarcze Wol 
nego M!a«ta Gdańska, liczne delegacje 
\ w ycieczki zagraniczna i krąjpwe za 
powiedziały już swój przyjazd na o- 
twai-cie IV. 1 argćw  Wschodnich. W 
związku z bytnością Pana Prezydenta  
Państwa Stanisława W ojciechow skego, 
zjadą do L w cw a w  tym czasie również 
raprezen.anc; władz naczelnych Rze
czypospolite:.

W Y P\D K I.
(t) Złodz.eiki przem yskie w e L w o

wie. Olga Bukkówna i Stanisława Krzy- 
sztoń, obie mieszkanki Przemyślą, do

braw szy sobie jako mofrmatora Ludwi
ka DiLika z  Kleparowa, urządziły 
pierw szy gościnny w ystęp  w e L w ow ie  
w mieszkaniu Józety Buffi przy ui. Ka
sztelańskiej 15. gdzie skradły gardero
bę, wartości 200 zł. Trójkę złodziejską 
aresztowano.

(t) Zaginał 16-lctni Karol Brylski, 
syn szofera, żarn. przy ul. Królowej 
Jadwigi 6. W zrost średni, blondyn, w 
popielatej marynarce i pluszowej 
czapce.

(t) Armatorami m alinow ego sokti są
Franciszek Strycharz, lat 16, ul. Pauli
nów 4 i 'Bronisław Nowakowski ul. Gło
wa 5. Obaj w ytropiw szy skład soku 
maliiww ego na strychu porucznika Adol
fa W eigla, ul. Podwale 13, dobrali się. 
tam przez okno strychowe i zabrali 
skromnie 3 flaszki. Obu schw ytano na 
gorącym uczynku.

(t) N arzędzia sto larsk ie  1 m onterskie, 
skradziono z budowy przy ul. Boimów  
31, na szkodę W ładysław a Żelaszkiewi- 
ęza i Edwarda Illetibergera. Narzędzia te 
znalazł wczoraj posterunkowy zakopane 
na placu Dcnun.ikanskirn. Podejrzani o 
kradzież. Jan Kędzior i Teodor Makor, 
aresztowani.

(t) Jak p iekarze dorabiają  się m a
ją tk u ?  Urząd do walki z lichwą skon
statow ał w  sklepach spożyw czych przy 
kontroli wagi chlcba nadużycia, których  
dopuścili się następujący piekarze: M. 
Seiden, ul. Korzeniowskiego 5 (brak na 
1 kg. wagi Chleba 10 deku); R. Gnab, 
Peltewna 11 a) (brak 16 deka); Go!da 
W e; ;s. Słoneczna 36 (brak 7 deka). M o, 
ses Fiiegelmann, P eltew na 15 (brak 10 
deka), F.mil Opat, pl. Rzeźni 6 (brak 5 
deka). Zaś Baruch Kessslstem , Miodowa 
10. sprzedaje, mie mając karty przemy
słow ej na sprzedaż detailiczną. bułki 
t. zw . żydow skie (czwórki) o 3 grosze 
drożej, antżeli sprzedają sklepy de- 
tajlicz.ne.

(t) Rzeźm cy nie sprzedają mięsa.
Wczoraj zamkniiętych było na pl. blali- 
okżnt 20 straganów z mięsem, na pl. 
Krakowskim 8 straganów, na pl. Sw  
Antoniego 4 stragany.

(t) Dyrekcja pchej! w Bratisławię 
fPreszbnrg. Czochosłowacjaf zwróciła  
się za pośrednictwem konsulatu cze
skiego we L w ow ie do Ekspozytury 
śledczej z prośbą o  współdziałanie w  
wyśledzeniu spraw ców  olbrzymiej kra
dzieży biżiKterji w sklepie HibUerskim 
Maurycego W emstabla w  Bratislawil. 
W iam yw atzę dostali się w  niedzielę w  
dzień przez rozebranie posadzki ce
glanej dr magazynu i skradli ogromną 
ilość pierścieni, zegarków', łańcuszków, 
papierośnic, braiijzoletek i broszek zło
tych i platynowych, ogólnej wartości 
4f!0.0i’.0 koron czeskkih. Zachodzą pewne 
poszlaki, że iw owfiJy w łam yw acze  
przyłożyli do tego dzieła sw oią rękę. 
W yznaczono nagrodę za-wykrycie spra w 
ców w w ysokości 10.000 czeskich koron.

(t) „Z nalazca". W  sprawie włamania 
do To w. ubezpieczeń P. D. U. W. przy 
ul. W ronowskich 11 a) proszony jest au
tor h sit u anonim owego o  zgłoszenie się 
u dyrektora tow arzystw a dla .wyja
śnienia, v  T > . » V  ' i

Z ca łe j Polski*
Zjednoczenie zakładów  zdrojow ych.

Komitet ekonomiczny Rady Ministrów 
obraduje nad projektem, mającym na 
celu . zjednoczeń,ie państwow ych zakła
dów zdrojowych i utworzenie z nich 
gospodarczej jednostki autonomifcnej. 
Projekt przewiduje złączenie ped jed
nym zarządem Krynicy, Buska i Cie- 
cnocinlka, oraz nabywanie innych zdro
jowisk i uzdrowisk, względnie odpowie
dnich na ten cel terenów.

R oznoszenie po w agonach  kolejo
w y h erba ty , k aw y  itp. M inisterstwo Ko
lei żelaznych zezw oliło  M iędzynarodo
wemu T ow arzystw o W agonów sypial
nych, aby służba wagonu restauracyj
nego roznosiła po wagonach kolejowych  
na zamiówienie podróżnych kaw ę, her
batę, oraz przekąski,

fry z je rz y  w arszaw scy  domagają się 
c 1 pracodawców obniżenia cennika i 
wyznaczenia im stałej płacy. Proponują 
za golenie 35 gr., za strzyżenie 65 gr.

(j,p.) U duszeni gazam i. Rakarz Orze
chowski i jego pomoorailk zajęci czyszczę  
niem kanału w Przem yślu przy ul. Gór
nej, ulegli uduszeniu trującymi w yzie
wami w głębi kanału. T rzeciego z ro
botników zajętego przy tej pracy przy
była nu ratunek straż pożarna w stanie 
na poł przytomnym, ,trzymającego się 
kurczowo szczebli drabiny, po której 
miał zamiar zejść głąb otworu kana
łowego;

Z 5-go p ię tra  na bruk. Z W arszaw y
■telegrafują nam: Wczoraj nad ranem
przytul. Lwowskiej l. 3, zdarzył się tra
giczny wypadek. Mianowicie żona ofi- 
cera-lc.itnika Stanisław a Mj4sn,crowa 
M eisncrowa w yleciała z oknu 5 piętra 
na bruk i na miejscu zabita się. Mąż ze
znał, że żona jego w obawie przezię
bienia się 2-miesjęcznego dziecka za
mierzała zam knie otwarte okno.- za
czepiła się o biankę i w czasie szam o
tania' wyleciała na u lik .

Ze ś w ia ta ,
(jp.) Pomnik najpopularniejszego 

człowieka na św ięcie. Buffalo Bill, a ra
czej pułkownik Cody, jak brzmiało 
jego prawdziwe nazwisko, bohater nie
zliczonych Powieści dla m łodzieży, do
czekał się w reszcie pomnika Stanie on 
w mieście Cody, tak naawaocm na cześć  
słynnego pogromcy Indjan. Nadto gmina 
miasta wydaje złotą księgę, w której 
mają być spisane w szystkie czyn y tego 
bohatera snów  i marzeń młodzieży na 
obu półkulach.

U prow adzenie  tureckiego gubernato
ra . Donoszą z Konstantyn,opola, że tu

recki gubernator generalny Akkari zo
stał w zięty  do raiewoli na granicy Iraku, 
po walce z bandytami. Pono został w y-  
w ieziony przez Anglików do Bagdadu.

( + )  S traco n y  kat. Trybunał sow ie
cki w Permie skazał na śmierć za ra
bunek niejakiego W etorzew a, który już 
za rządów carsidch za podobny czyn  
zasądzony, zachow ał życie , przyjąwszy  
funkcję kata.

Pom oc C zechosłow acji dla Rosji 
Przed kilku dniami w ysłano z  Bogumi- 
na trzeci z keiei transport, t. zw . „Po
mocy gospodarczej dila Rosji". Trans- 
poitcw i temu tow arzyszy ł dr. W łodzi
mierz Znojemsky. urzędmk czeskiego  
mim. spraw zagrań. Transport składa 
sil? z 38 wagonów, naładowanych ma
szynami i liarzędizianr. rolniczemu

Wśród pism i książek.
„Sprawa Ludowa", organ PSL.,

przynosi w  najświeższym (3/0 nu
merze cały szereg aktualnych a rty 
kułów, wśród nich art- wstępny posła 
Witosa, omawiający akcję roli lików 
wobec klęski nieurodzajów i wobęc 
zasiewów jesiennych. Treść wogóle, 
jak zawsze, bogata i ciekawa.

®  M a li  s a d o w e ] ,

NIE WYBREDNI ZŁODZIEJE
Lwów, 21. sierpnia.

(H) Przed trybunałem  okręgo
wego sądu karnego stanęli w ezort, 
j'ako oskarżeni o zbrodnię 'kradzie
ży dwaj bracia Michał i Jan Krzacz- 
kowscy, zarobnicy iz Uhnowa, 0 -  
krad&li oni mieszkańców U lino w a 
przez czas diużiszy, a kradli wszy 
stko, co im wpadło pod rękę, pic 
gardhąc zgołia niczem I tak w w y
kazie skradzionych przez nich rze
czy figuruje obok srebrnej łyżki ge- 
tow ana ryba, obok 10 kaipeluszs*, 6 
mac.-obok garderoby męskiej i dam
skiej — szynka, kiełbasa i kopa jat. 
Ogólna wartość skradzionych pniez 
nich rzeczy dochodzi do pokaźnej 
kw oty 400 miljonów marek. F ran
ciszka Ułanowska i Ilko Hupiewicz 
oskarżeni sa .natomiast o to, żc rze
czy przez Krzaczkowskich skradzio
ne częścią przechoyrywafi, częścią 
zaś celem odsprzedaży nabywał*.

Po  przesłuchaniu całego szeregu 
świadków została  rozpraw a odro
czoną, gdyż najważniejsi świadko
wie do rozprawy nie stanęli.

Zabójstwo na tle eroiycznem.
(Korespondencja własna „Gazety Porannej'4.)

Krosno, 20. siciripnia,.
(C) Miłość ku jednej ,kobiecie 

była przyczyną tragicznego w y
padku w e wsi W rocance w pow ie
cie Krośnieńskim.

Stanisław Marecki, iaf 24, rolmik, 
kochał / się w  Katarzynie Rozmus, 
która większą przychylność okazy
wała jednak Karolowi Kusztyie.
Przed  kilku dniami M arecki zeszedł 
się z Kuszityłą w  większem tow a
rzystw ie . T ow arzystw o zabaw iało 
S'.ę wesoło. Pomiędzy M areckim a 
Kusztyłą' w ynikła sprzeczka, w 
Czasie której Kusztyła po pijane
mu obrzuca} obelgami rodziców 
Mareckiego i chciał s ię  rzucić na 
niego z butelką. Marecki opuścił 
tow arzystw o ,i poszedł d,o domu.
Tu wzią} 5-strzałowy nabity r e 
wolwer ii przyłączył się do w raca
jącego rów nież do domu w towa- 
jrzyistWiie'' dzlewicząt Kusztyly. Ku-' 
szdyła, ujrzaw szy go, wsunął ręko

d,o kieszeni, jak gdyby dla dobycia 
noża; wów czas M arecki wyjął z 
kieszeni rewolwer i z odległości
1 'A kroku strzelił doń dwa razy. 
Aczkolwiek ciężko ranny, Kusztyła 
wyrwa} z rąk Mareckiego rewol
wer i do cofającego się w tył 
chciał wystrzelić, lecz nabój n»e 
wypalił. Ociekając krwią, ściga} u- 
citkaiącego przez kroków 29, pu
czem runął na ziemię i wyzionął 
cmcha, W tej chwili podbiegł do 
martwego już Kusztyły Marecki i 
ltożem zadał mu kilka ciosów w 
głowę i plecy. Po dokonanym czy
nie M arecki poszedł do domu i 
slajd po rozmowie z ojcem swoim 
rr-Jtycluma-st udał się wraz z ojcem 
na posterunek policyjny i oddal się 
vDi ece m ładz. Policja stwierdziła, 
że Marecki w chwili czynu był 
inftdzo pijany. Aresztów anego zaj- 
hójcę odstawiono do sądu w  Kro
śnie. '
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C O  M O W I N E M O :

FRANCJA — ANGLJA 2 : 0.
Zawody m iędzypaństw ow i drużyn 

Amatorskich przyniosły pewne zw y 
cięstwo 1'Kincji. - »

★
Obecny stan rozgrywek O' mistrzost

w o osręgu warszawskiego:
I) W arszawianka, 2) Polonia. 3) 

Varsovia, -0 Legja, 5) Czarni (Radom), 
0) A. Z. S.

Polonia, ponieważ rozegrała dopie 
t j  2 gry, zajmuje drugie miejsce.

(Aleks.)
*

Czarni—Lechu, Match ó mtsitrzost- 
w klasy A pom iędzy pow yższem i dru
żynami pdbęcLie się w niedzielę, 24 bm. 
o godz. -ł.3C w  parku sportowym  I. L. 
K. S. „Czarni".

^ojfadniejszy tjjdziel teatralny.
I głuchy czasem ton właściwy bie ze.
W szystko co czarne ma swój punkt jaśniejszy. 
Czarnowski także — bowiem w swej karjąrze 
Przeżywa właśnie tydz:eń najładniejszy.

• Któż śm'e obecnie zrobić jakiś przytyk 
D o kierownictwa i repertuaru?
Złamał sw e pióro najziośliwszy krytyk, 
Aktorzy żyja wśród przyjazrni czaru.

Cóż tak w płynęło nagie na nastro e?
Co przeważyło rozgoryczeń szalę?
Oto na tydzień zamknięto podwoje 
i do soboty teatr nie gra wcale. -

Czy macie M i g  czasu?...
Posłuchajcie, ca Ram opowiem.

RADIO I AUTO WROGAMI ROZW OJU UMYSŁOWEGO PUBLICZNOŚCI. -  AEROPLAN NA USŁUGACH 
DZIECI ELORY. — FATALNE SKUTKI PRZESIEDLENIA Z OJCZYZNY. -  ZDOLNOŚCI PRZECZUCIA

ZWIERZĄT.

Lwów, 21. sierpnia, 
(jp.). Niema na świecie światła 

fcez dęnia. Jest to niezbitą prawdą, 
że każdy objaw życiowy m a swoje 
dodatnie i ujemne strony. Ważme 
zdobycze wiedzy i techniki, na któ
re ludzkość jest tak dumną, nie s ta 
nowią bynajmniej wyjątku od tej 
łeguly, wydanej dla naszego głubu 
przez Najwyższe kierownictwo 
wszechświata. Nikomu nie jest np. 
tajnein w jakim stopniu najnowsze 
wynalązki wpłynęły na wyolbrzy-. 
iftietpe;,:. okropności ostatniej wojny 
—,r mniej . natomiast zastanawiamy 
się nad szkodami, jakie przynoszą 
one w dziedzinach abstrakcji, jak 
cbniżają w wielu wrypadkach po
ziom ogólnej umyslowości. O szk o 
dliwym wpływie kina, szczególniej 
na młode pokolenie, pisano już tak
że całe tumy, natomiast mnilej zna- 
nem jest dotychczas, że i to cudow
ne radia, rozpromieniowujące myśl 
ludzką, czy cudowne tony muzyki i 
śpiewu po całym  świecie z szybko
ścią promieni słonecznych, nie jest 
tak znakomitym rozsadaiikiem kul- 
luty, jakby się na pozór zdawało. 
Bardzo znamienne daty w tej mierze 
przynosi ostatnie sprawozdanie bi
bljoteki publicznej w Nowym Jor
ku- Dowiadujemy stę z niego, że 
radio jest najgroźniejszym nieprzy
jacielem czytelnictwa. Im więcej 
rozpowszechnia się Po mieszka
niach pryw atnych aparaty  radiotele
foniczne, tern mniej mają ludzie o- 
choty do czytania książek. I tak ze 
wspomnianej biblioteki w Nowym 
Jorku wypożyczono w  r. 1923 — 
385.633 książek mniej .liż w  r. 1922, 
a już w r. 1922 znacznie mniej niż 
w  T. 1921- Na równi z czytelnictwem 

-spada w raz z rozpowszechnieniem 
radio, frekwencja w teat-ze, na kon
certach fitp.

Niemniej niekorzystnie na upodo
bania imtellektualne ogółu wpływa, 
według zdania czynników m iarodaj
nych, rozwój automobilizmu. „Za
żarty  automobiliista-1 rzadko kiódy 
znajduje czas i ochotę do czytania 
kr/Tżek, nie interesuje się teatrem, 
muzyką ni sztuką.

*
Natomiast dobre usługi od-cuje 

feny z ostatnio spopularyzowanych

wynalazków najpiękniejszemu w y
kwitowi przyrody, przecudnym dzie
ciom Flory. Wiadomo, że kraina 
kwiatów par eKcellence jest Ho-lau- 
dja. S tąa rozchodzą się te przecudne 
poematy natury po całym  świecie. 
Niestety, długa podróż kolejami o- 
dejmowała ’m wielką część ich 
świeżości i krasy. Obecnie Holandja 
zaprowadziła u siebie rozsyłkę 
kwiiatów aeroplanami, dzięki czemu 
kwiaty z plantacji holenderskich w 
przeciągu niewielu godzin mogą się 

( przenosić do odległych punktów 
globu niemal jeszcze wilgotne od 
świeżej rosy  ojczystej- Co prawda, 
ży w ot ich nie dług; — po paru dniach 
giną oderwane od rodzinnej gleby.

*
Źe dzieci natury nie mają tej zdo-1- 

t-uści przystosowania, co w ieczysty 
tułacz, człowiek, — świadczy próba 
przedsięwzięta ostatnio w stanio 
Michigan na Północy Stanów  Zjed
noczonych.

Przed rokiem sprowadzono z 
Noiwegji 65 reniferów, uważając, że 
powinny sie one dobrze zaaklim aty
zować ze względu na analogiczne 
warunki klimatyczne obu krajów. 
Do roku jednak wyginęły niemal 
wszystkie renifery, jak silę okazało 
z powodu braku wapienia w  mchu 
miczigańskim, co spowodowało pa
raliż, a następnie śmierć tych poży
tecznych zwierząt.

*
Gzy biedni ci przym usow i emi

granci z ojczyzny przeczuwali swój 
smutny los? Można przypuszczać, 
że tak, na podstawie badań świata 
zwierzęcego. Jest w  organizmach 
jakieś specjalne uzupełnienie zm y
słów, którego nie posiada, lub któ
re może zatracił król stworzenia, 
człowiek. Jednym  z objawów z tej 
dziedziny jest w łaśnie zdolność 
„przeczucia*1.

Znane są wiypadlki, Że psy bie
gły kłlM? kilometrów naprzeciw 
wracającem u pa-nu, pn-dczais gdy po
w rót jegc był nieoczekiwany i nie- 
oznajm iorv ; znane i notowane są 
fakty, iżie psy przeczuły mesizetzę- 
ście. w ypadek  lub śmierć pan-*, 
przebywającego w innej miejsco
wości.

Pokrew nem  zjawiskiem będzie

tez znamy ów fakt o psie dróżnika 
kolejowego: Pewien dróżnik miał 
psa który znacznie prędzej od sy 
gnału zapow iadał nadejście pocią
gu. Zdarzyło si-ę raz, że przyjazd po
ciągu nie aw izow any z powodu ze
psucia aparatu jrós przeczuł i sy
gnalizował.

Szczur ,,opuszczający okręt"
przed zatonięciem stał się już przy
słowiowym. Szczur ten jest klasy
cznym przykładem  „instynktu kata
strofy! jaki mają posilanić zw ierzę
ta. Gdy swego czasu zdarzyło się 
wielkie trzęsienie -ziemi na wyspie 
Martynice, łącznie z wybuchem w ul
kanu Mont Pele, rozmaite dzńki-e i 
swojskie zw ierzęta zdołały’ katastro
fę przeczuć i ratowały się skutecznie 
ucieczka w strony bezpieczne, 
nie ani t-jgi-cl głów, ani wielkich

Rzeczą ze w szech miar zajmują
cą jest fakt dodatkowy, z ow ą u- 
cśeczką związany. Oto, gdy na Mo,r- 
tynice zauważono ów dz'w ny ruch 
zwierząt, delegowano specalna ko
misję naukow ą dla zbadania tego 
fenomenu. Komisja wypowiedziało 
przekonanie, że przyczyna jest nie
znana, ale w każdym razie nie na
leży prziyipuszcizać, by widmo jakie
goś niebezpieczeństwa w yw oływ a
ło ową w ędrówkę masowa. W .kil
kanaście dni później nastąpiła owa 
■straszna katastrofa; ani jeden z 
członków komisji nie ocalił.

Nie tylko na M artynice, ale w 
włelu innych punktach świata zwie
rzęta przeczuły — czy to wybuch 
wulkanu, czy trzęsienie rem i. W 
Alpach znane są w ypadki, żc bydło 
rogate i owce przeczuw ały kiedy i 
k tórędy -spadnie lawina i zawczasu 
się ratow ały, a naw et siła nie m oż
na było je wciągać w  zagrożone la
w ina miejsca.

W  r. 1872 zanotowano w Prze
myślu fakt, że na 'kilka dni przed 
wMbKchem epidemii cholery, która 
zabrała wóweżas 5% mieszkańców, 
kolonie w ron i kaw ek opuściły mia
sto j przeniosły się do oddalonego 
lasu i d p o ^ o  pó wygaśnięciu epi- 
demji wciągnęły z powrotem  do 
miasta. To samo .zauważono pod
czas epidemji cholery w latach 1848 
i 1849 na Pomorzu, 1850 w  Hano
werze. 1854 w Niemczech i Francji, j

Na marginesie.

GDY DUSZE ZESPOLĄ SIĘ 
■' ’ NIEROZERWALNIE...

Lwów. 2H sierpnia.
Ze szpalt dziennika, a więc z tych 

szpalt, które są zazwyczaj migaw
kową fotografią zewnętrznego obli
cza chwili, fotografia wartkiego p o 
toku codziennych wypadków, tegó 
je dnem s ło w e m , co dzieje się na po
wierzchni życia... wygląda ku czy
telnikowi z czarnej obwódki klep
syd ra .1

Sucho, stereotypowo ułożone za
wiadomienie. o śmierci: —- ■Alberty
na Henzowa.-. przeżyw szy lat 90,.. 
zm arła po długich a ciężkich cier
pieniach dnia 19. sierpnia b. r. — a 
poniżej: Adolf idenze, przeżywszy
lat 94, zasnął w  Panu dnia 19. sierp
nia b. r . '

Nic na pozór naturalniejszego. — 
Zmarło dwoje ludzi w wieku tak po
deszłym, że mało komu przypada w 
udziale tak długie nu ziemi by to 
wanie...

A jednak z poza tej identyczne; 
daty śmierci, z poza tych konwen
cjonalnych określeń tu: po długich 
cierpieniach, a tam: zasnął w P a
nu... ukazują się perspektywy dale
kie, górne, wiodąca ku tym tajem
nym splotom przyczyn i skutków, o 
których nie mówi żadna z nauk ści
słych, które wym ykają się z pod 
„mędrca szkiełka i oka“.

Nie pierw szy raz zdarza się- że 
dwoje małżonków, którzy spędzili 
wspólnie długi wiek życia, odchodzą 
z z!iemi niemal równocześnie, jak-' 
gdyby moi; iich żyw ota tak 4Sg juiPtW 

- ] lotfy o siebie tysiącznymi węziy, 
że kosa śmierci nie zdolna już ich 
rc zdzielić...

I z tej ró .'.mocze-mości zgonu 
prześwieca przedziwny tryumf du
cha nad ma tor ją. Gdy jedna z tych 
dusz, mocą długoletniego obcowania 
zespolonych ze sobą w jejmość nie
podzielną, opuszcza swoje ziemskie 
mieszkanie, już i drugiej r.ie 2do łają 
zatrzym ać ókoWy ciSłesne..

Ona, długoletnia towarzyszka, 
„zmarła po długich i ciężkich cisr- 
pieriach", więc i on, jej w ierny to
w arzysz tu na ziemi, mógł już sno* 
kojnie „zasnąć w Panu" snem wie
cznym strudzonego ciała, by czuj
nym duchem tow arzyszyć jej w te 
sfery, w  których pewnie już żadna 
nie spotka ich rozłąka. J  P.

OGŁOSZENIA.
ADMINISTRACJA „GAZETY PO

RANNEJ MIEŚCI SIĘ PRZY ULICY 

PODWALE 3. l-sze PIĘTRO.

I Nauka i wychowanie 1
P rzez  MInist. W . R. i O. P . konces- 

KDRSY HANDLOWE Z. O LSZEW 
SKIEGO, Kurkowa 38, przyjmuj? 
W PISY  na kursy handlowe 1-rocz.
i 6-mies. Kurs specjał, działów księ
gowości, stenografia. Ilość miejsc o-
graniczona. Podięczniki z bibljoteki
szkol. Godziny dla stron od 10— 12-teJ 
i od 5— 7-mej. 5879-8
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I Posady i pracB I
SOLiCYTATOR, lylkc ruityiwwasiy na 

wyjazd, poszukiwany. Wiadomość:- 
adwokat W essm an, Chrzanowskiej 
1. 14, godz. 3—5. 6094-2

p OSADY GOSPODYNI poszukuję udo- 
da wdowa po urzędniku. Wiadomość 
w Admiiiśti acji pod „Prowuieja'*: 

 _____________________________ oiio.f)

‘ POTRZEBNA możliwie od zaraz ruty
nowana. stenotypistka polsko-anenie- 
cka, chrześcijanka, do biura Sp. Akc. 
Posada stała. N atychm iastowe zgło
szenia pod „Spotka Akcyjna 24“ nad
sy łać  do Admiiiiiitracj1: „Gazety Po-
ran,nej‘* . ___________ 6073

'STARSZA OSOBA poszukuje posady 
na wieś do- gospodarstwa, umie go
tować dobrze. W ymagania skromne. 
Z. Bnigicwicz, Lwów, uL Lwowskimi 
Dzieci 12. drzwi 3. w podwórzu. 60s9

Mieszkania, lo'aie, s k le p y ^

M l.o ilf  MAŁŻEŃSTWO poszukTe 
dwóch pokoi ewent. jeden, poikój u- 
m etlow .m y iub bez mobl' w uko';cy 
Chora/Łzyzny, Akademickiej. .v vbii- 
kii-.wrza. Zgłoszenia do Administ-aci 
..Ula ..płcdegp małżeństwa**. Czynsz
olcjgUiy.__________________________ 6)29

p lł/Y JM iE  się na wikt i mieszkanie 
d\' ic u<zen!ce z piowincji. Zgłoszenia 
Pt.-lc!.j r-ka 6, I p. ' C.39-4

SZUKAM mieszkania 3 - pokojowego z 
n zyleg łościam i i komfortem, płacę 
czynsz przedwojenny, ew . także z 
z góry za kilka miesięcy. Zgłoszenia 
z pfdatóem kiedy i gdzie do oglądnię
cia pod O. T. do Administracji. 6067-3

SYN gospodaiski, uczeń znajdzie po
mieszczenie n w dow y i opiekę profe
sor ;-k a. Zgłoszenia: „Wdowa*. Admi
nistracja,  G093

ZA MIESZKANIE 3-pokojawe zapłacę 
roczny czynsz z góry, ewentualnie 
zaopiekuje cię uczniem (ca). Umowa  
tylko ■/. gospodarzem. Zgioszen a: ..Mi
raż1*, Administracja., 6093

§  Kupna, sprzedaż, zamiana|||
D Y W A N Y  chód ni ki, portjt-ry, na- 

” * * * " “ rzuty, garnitury, koce, 
kołdry, materace, poduszki, biel znę pośrie- 
■ową, firanki, karnńze, — poleca na taniei 
K A Z IM IE R Z  S K IB IŃ S K I, Lw ów , K o
p e rn ik a  4, ranrzeciw Szkowrona. 6161

SZAFA GRAJĄCA, pi a w ie nowa, dla 
restauracji, tow arzystw  itp. do sprze
dania. Szaszkiew icza 3. parter na le 
w o,. od 3- 5 popoł. 6030-2

MłOCE PIESKI wdezurki i w ilczyce  
bardzo laisowe, w dobre ręce do 
sprzedania. Oglądać w Fabryce ża
rówek, Lwowskich Dzieci 25. 6096s: Rozmaite

OBIADY sporządz&ne na maśle, w ycaje 
w abonamencie restauracja Skulskie
go, Sapiehy 31. 6027-15

KANCELARJA adwokacka, dobrze pro
sperującą w mieście po-,datowani 
Wschodniej Małopolski, wraz z po
mieszkaniem i częściow em  urządze
niem p oj korzystnymi w ał mikami do 
odstąpienia. Informacji udziela z grze
czności Jakób Rcchmis] Lwów , ul. 
Kochanowskiego 1. 5. 6076-3

KAPELUSZE w szelkiego rodzaju prze
rabia modnie, tanio Topolnicka, Ko
pernika 1.______________________ 5981-5

KAPELUSZE i woale żałobne poleca 
Topolnicka Kopernika 1. 5138-6

N A J TA N I E J  K D Ł D R Y  
i M A T B R A C E  K A Z .  

SKIBIŃSKI, L a ó w , Ko erniKa L. 4. 
naprzeciw  Szkow rona. 60c2

Jedyny w Polsce tygodnik poli- 
tyczno-satyryczny na poziomie 
wisr<o-europejskim. Wszystkie 
ilustracje w kolorach, wykony
wane n zez najwybitniejszych 

karykaturzystów pelskich. 
Stałe w spółpracow nictw o 
najlepszych sił literackich.

H u n om
S A T Y R A !
AKTUALNOŚĆ!

Numer pojedynczy 50 groszy. 
Prenumerata kwartalna 6 zł.

R e d a k c j a  i A d m i n i s t r a c j a :
lwów, ul. Podwale 3.

MEBLE NOWE, używane oraz antyki 
poleca stolarnia w podwórzu Kołłą
taja 5. 5984-6

PLUSZE na płaszcze i futra damskie, 
ot a-z baianck popielaty na płaszczy
ki dziccmne poleca najitan.iej Fabrycz
ny Ajflrfj Sukna lu d w ik  R aski, 
Lwów, ul. Rutowskiego 7 (naprzeciw  
K alem y). 6060-5

ZARZAD Lwow skiego Banku Lombar
dowego, spół. z ogr. por. w e Lwow ie 
podaje dc. wiadomości PT. Członków, 
iż I nad?wyczane walne zgromadze
nie cd tędz ; się dn’a 9. września b. r. 
o godz. '6  w  lokalu własnym przy ul. 
Sw . Stanisław a 2. Porządek dzienny:
1) Zmiana firmy. 2) W ybór now ego  
członka zarządu, 3) Zmiana staitutn. 4) 
Wnioski członków. Lwów , 21. s'erp- 
nia 1924 Lwowski Bank Lombardo
w y, Sp. z cgr. por. we Lwow ie. 0097

DO PT. WŁAŚCICIELI realności w 
Brzuchowicach. Mam zaszczyt podać 
do wiadomości, że zrezygnowałem  z 
posady jako kierownik budów Spółki 
Brzucho wlec, Zakłady klimatyczne i 
przem ysłow e i obecnie samodzielnie i 
na w łasny rachunek wykonuję w szel
kie roboty w zakres budownictwa  
wchodzące, na warunkach jak najdo
godniejszych. Polecam s=ę łaska
wym względem P. T. W łaścicieli, 
kic-ślę się z poważaniem Leo
pold Kul-isz, egzaminowany i koiTc. j 
majster murarski, Lwów -Zam arsty- i 
nów 1. 770. — Dla Brzuchowóc ła - I 
skaw e zgłoszenia przyjmuje z grzecz
ności Restauracja W P. Parowej.

_________________   6Q7,ś-3

P o s z u k u j e  s i ę  6074

Księgowego
do prowadzenia księgowości 
r o l n i c z e j  (folwarcznej) 

na zajęcie popołudoiowe.
7gIoszenia tylko pierwszorzędnych sil

z dokumentami i referencjami przyjmuje

C e n t r a l n a  K a s a  S p e ł s k  K c  I n i c z y c h
Oddział we Lwowie, ul. Mickiewicza 3.

tokarnie, heblarki, strugarki, 
His, ga ry, r.komobile, cem-nt, 

wapno, papę, prasy óo dachówek — peł ca 
„ P I L O T ” , L w ó w , S. t  . r e t j o  4 . 6896

~ ~  ł*A JB A £ % M .A

Blaszyn M łyńskich
poszukuje fu- nowego zastępcy z sie izibą 
we Lwowie. Zgłoszenia poci „M yarz"  ćo 
B.ura ogłoszeń Slattera, KRAKÓW, RY

NEK 8. 6- i)

I D C K U T E H  B IL A H SIST S
z pierwszor ędnemi świadectwami i re- 
ferencj.imi, były refere t działu towaro
wego szuka posadudy. Zgłoszenia rod 

l1’. D do A Iministrucji. £832

E i l F r a E l I l

Stefana Kowalskiego
L w ó w , u l .  S e n a t o r s k a  I. 4 .

wykonuje wszelkie zam ów ienia 
wchodzące w zakres m ecHaniczno- 
Śiusarski, tak we Lwowie jak i na 
prowincji. Naprawa s kawek po
żarnych i pomp wszelkiego rodzaju 
oraz w odociągów  i t. d. P rzepro
wadza ujęcie źródeł dla gmin 

i miast. £812

M a te r ia ły  s l e M e G l u t c z .
m oi o ry ,  d y n a m o m a s z y n y  na j tanie j
u firmy B e r n a r d  P s n z e r ,  Kopernika 17

Tel. Nr. 13u8. 5803

I# *4 B9TY
dostarcza

pp. Urzędnikom, O fice r m, P raco- 
wnikoiit państwowym, P. T . Nau

czycielstwu i t. p. 
n a j l e p s z y

WĘGIEL Górnośląski
z kopa ń Huty Królewskiej i Skąrbofermy 
o  z a n a r t o ś c i  7 3 0 0  k s l o r j i  po

cenie

4 7 . z t .  § 0 .
zp, l .  tonnę z doslawą przed dom — pro

tokołowana firma

„ T E P E H A "
Biuro techniczno przemysłowo-handlowe 

Ska z cgr odp.

L w d w i  N e w s '  Ś w i a t  8 .
Zamówienia prosimy uskute.zuiać od 

godz. 8 — 13 i od 15— i), 6 9'-

N A  R A T Y !  ' « s  t S f  N A  R A T Y  

C f f l S L l f l  M i i  W j Ś Ś I A  D i i  K I G M  M l  i !
W E L W O W IE , U L . Z T B L 1K IE W IC Z A  2 4 .  eiu

Dostarcza- na foredlft S -m iesięszn y  narzędzia rolnicze i na
wo y sziuczne. — N a  k r e d e k  155 tn  6 s i ę » n y  materiał budowlany 
jodłowe i świ rkowe deski, kantówki, łaty, w dowolnych wym arach.

W M T H i i c i i E
Z N A J L E P S Z Y C H  G A T U N K Ó W  H E R B A T  
C E Y L O Ń S K IC H  I C H IŃ S K IC H  —  P O L E C A

HANDEL HERBATY I KAWY 6on

e d M O n o a  r i e o l a
LWÓW, ulica RU TOW SKIEGO liczba 3

C Z Y  W IE C IE ?
.LUBA C4<£3 fa b ry k a ty  m ark i

P R O S Z K I NA BU D Y Ń  r żuych smamów 
P R O SZ K I MA SCiS w anil.cw y i do ffGLCZYW A (drożdżowy). 
CUKSESĄ TkAW fLjnW Y  5 C Y T R Y N O *  Y.
LUBOM I?! najdę ikatiiie.'sza mą'zk.i kukurydzowa, do w y

robu w szelkich iegu r.in, sosów , zup ow ocowych, 
iak też i ożyw ien ie  dla niemowląt

przewyższają s w o ją  dcbrccią wszelkie zagraniczne, 
Kto nie próbował niech n a t y c h m ia s t  wypróbuje.

Do nabycia nieomal ws wsiy.tkich składach spożywczych i drog^r- 
Przedstawicie s wo i składnicą na Maiop. Wsch. pow ierzyiiśm y  
firmie T. N O W O SIELSK I, w e L w o w ie , ul. S u p 'ń s l.łeg o  9 

L 0 B C Ń 5 X A  F A B R Y K A  D R O ŻD Ż Y , dawn. o .  SINNER
T ow . Akc. LUBOŃ — P O Z N A Ń . 5906

(K S E R U J C IE
*  w  B I Z E C I E

Niebywała okazjważne dla ntzpmysłu!
Oferujemy pók: zapas starczy z a  Ssezr e .a  

większą partję znakomitego

Regla Górnośląskiego.
a mianowicie: groszek (z a: na 10— 25 mm) 25°/0 p o tiie j  
6092 cen kopalnianych czyli po 18*95 i l  

RA S Ł U Ż S £ Y  K R ED Y T

„ B K Z A 8 K “
Ml ^  S p ó ł k a  P r z e n r a . - H a n d lo w a  z  o .  o .
K a S o w iB ce , u l ,  K o ś c i u s z k o  8 2 . — Tel 881.

Ceny OGŁOSZEŃ: Za w le rs t I  szpal
tow y  m ilim etrow y w  ogłoszeniach zw y- 
iłych 10 e r . ;  w  na< W aaem  26 g r.j po 
Kronice 30 e r .; w tekSde (kranika, lo- 
»crt.. dział ekonom. I td ) 35 er. a a  pier

w sze ' strom e 40 «r.s ta  ledao  stow o is  
drobnych oetoszentaŃk 6 c r„  w  rubry
ce: kupno-sprzedaż 8 e r„  matrymooJat- 
ae  korespondencie p ryw atna  10 g r„  di% 
poszukujących p racy  4 sr.; jedna cala

atrona w  ogłoszeniach m  tekstem 238 
*ł. poł„ 1 cala strona  w części feksto- 
wei 400 zt. poi., ca la  s trona  oo«S nagłó
wkiem 475 zt. poł. OgtooseRia zasniifr 
scow e o  dUti d row i, m  O sloaaenla zab

granfczae o 50% drożej. Za ogłoszę* 
nia w nt:,“lscu zastrzeżonam  ogłoszenia 
osobno stojące i bez num eru dolicza de 
25%. Odpowiedzialności za  term ino
w y druk ogłoszeń nie przyjm uje sie,

©  ©  NaUżytość pocztową miesięczna 4  z i. 25  gr. — L doscawą im miejscu iub prze- ©  ©
@  ®  opłacono ryczałtem. *  L i l i i d l £ l  syfka pocztową 4  zł. 50  gr. — Za granica 5 zł 51  gr. — ©  ©

i- unikatu! P o is k it ]  pod za in ą u c iu  Z. KictOuaiewiczu w c L vvu ,u<-. UdpowicUaaiuy rauaktor: ;viAKjAIN A tA C n A L S K l.


